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PRENUMERATA wynosi w Krakowie: 

miesięcznie 2 kor, kwartalnie 6 kor, 

ia odnoszenie do domu oplaca lg 
40 hal, miesięcznie. 


Na prowincyi miesięcznie 2 kor. 70 b. 

kwartalnie 8 kor. W państwie nlé- 

mieckiem kwartalnie 10 kor., w Innych 

państwach kwartalnie 12 kor. Zmiana 
adresu 40 hał. 


Cena mumeru pojedynczego 
10 hal. 


Kraków, Sobota 13 Kwietnia 1912. 


Rok XX. 


=- Rie 
nów | -<p 
gk i 


Wychodzi codziennie o godz. 5-ej wieczorem z wyjątkiem niedziel i świąt, 


Listy piGniądna. pruskazy na prenume- 
rale i ingeraty madsyłać należy tranc 
do Administraer" „Głoga Narodi“. — 
Prenumoeratę oprócs upoważniony: - 
agency) przyjmuje każdy urzęć pr 
outowy w obrębie monarchii i w pan 
Btwie niemieckiem. Reklamacye n'e 
opieczętowanś nie podlegają opłac. 
pocztowej — Rękopisów redakcys te 
swTraca 


Adreu Red; UL. éw, TOMASZA L. 35 
Adras tatogr: „Głos Nareda* Krakóa 
Telefon Nr. 190. 


OGŁOSZENIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodu“, ulica ów. Tomasza L. 35. — Od miejsca za wiergs drobnem pismem (petit) za pierwszy Tax 20 bkalerzy, za każdy następny raz 15 hal, skład tabelaryczny, liczbowy, od wiersza 30 hal. za 
pierwszy rax, każdy następny 15 hal. Nadesłane po 60 hal. od wiersza za każdy raz. Nekrologi itd, 80 hal. Załączniki do „Głosu Narodu“ (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egr. dla zamiejscowych, s 1 k. od 100 egz. dla miej- 
scowych prenumeratorów, Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwowie 8. Sokołowski (Pasaż Hausmana), w Wiednia Haaseustein & Vogler, M. Dukes, H. Schalek, E. Braun, R. Mosse, H, Friedl, A. Joessel w Antwerpii Jonas % Cie, Annoscen-Expedition „Propaganda*, 
Gyóri % Nagy. w Berilule F. E. Coe. w Badapoezcie J. Leopold, Eduard Braun, w Paryżu F. Jones & Cie, A. Lorette. Jules Fortin & Oio, de Raczkowski. 


Pierwszorzędna pracownia sukien męskich 


LEONA GRABOWSKIEGO 


W KRAKOWIE, ul. SZPITALNA 1. 36 
vis a vis Teatru — TELEFON Nr 591. 


Wykończenie artystyczne. 
Materyały i krój angielski. 
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Wiedeńskie nastroje. 

Z Wiednia piszą nam: 

Im bardziej zbliża się chwila zwołania 
parlamentu, tem dobitniej nasuwa się pyta- 
nie: czy ten parłament będzie wogóle zdolny 
do pozytywnej i wydatnej pracy. 

Wątpliwości pod tym względem są zupeł- 
nie usprawiedliwione zajściami z ostatnich 
dni ubiegłej sesyi, które wykazywały zupeł- 
ne rozbicie Izby i brak przewodniej myśli, 
któraby skupiła stronnictwa. Do tego przy- 
łączyło sią rażące i niepokojące niedbalstwo 
posłów w komisyach, które odbija się nader 
ujemnie na ustawodawczej działalności par- 
lamentu. Jeżeli dodamy do tego zupełne za- 
wikłanie stosunków węgierskich i awanturę 
chorwacką wywołaną tak nie w porę przez 
hr. Khuena, głównie dla poparcia swego sta- 
nowiska, otrzymamy zewsząd smutne hory- 
zonty. 

W samym Wiedniu panują nad sytuacyą 
bliskie wybory do Rady miejskiej. Agitacya 
jest prowadzona z wielkiem natężeniem a 
nawet gwałtownością. Zjednoczona opozycya 
(w Radzie) złożona z socyalistów, liberałów 
i racyonalistów szturmuje potężnie pozycye 
chrześcijańsko społecznych i zdaje się odnie- 
sie zwycięstwo. 

I stronnictwo chrześcijańsko-społeczne, do 
niedawna wszechpotężne w Wiedniu i Dol- 
nej Anęgtry*, jest obecnie rozbite, zdemorali: 
zowane i pozbawione zdolnych przywódców. 
, Cały szereg przejść natury osobistej. 
Które rozegrały się w łonie stronnictwa pod- 
kopały jego wpływ i popularność. Wielu se- 
cesyonistów przeszło już do obozu prze- 
ciwnego. Na zgromadzeniach przedwybor- 
czych piorunuje przeciwko chrześcijańsko- 
socyalnym p. Wiktor Silberer, milioner, sports- 
man i b. bcokmacher, do niedawna jeden 
z nielicznych finansowych filarów  partyi 
antysemickiej. Zadrasnęło nieszczęście iego 
ambicyę, odjęto mu mandat do Rady państwa 
i cto dziś Silberer z całą brutalnością odsła- 
nia na zgromadzeniach kulisy stronnictwa, 
niezbyt czyste jak u wszystkich mniej wię- 
cej stronnictw... 

Trzeba zatem liczyć się z klęską chrze- 
Ścijańsko-sccyainycb, która wprawdzie nie 
odbierze im większości w Radzie, ale wpro- 
wadzi do ratusza tak silną i tak bezwzglę: 
dną opozycyę, — że Rada nie będzie mogła 
funkcyonować, a wówczas nastąpi bezwa- 
ruckowe jej rozwiązanie. 

Pamiętać zaś trzeba, że mie jest to wie- 
deńska lokalna sprawa, — ale że upadek 


STANISŁAW RORABICZ, 


KIRY i WAWRZYNY 


(Powieść). 


W czasie jednej z takich wycieczek za- 
skoczyny pod wieczór burzą, wszedł do opu- 
szczonego pałacu w przekonaniu, że jest nie 
zamieszkały, Zmorzony snem ułożył się w wiel- 
kiej sali wchodowej, umieściwszy sobie pod 
głową torbę myśliwską. Nie wiedział ile czasu 
przeciągnął się ten sen — ale przyniósł mu 
on niepowszednie marzenia. Sniło mu się, że 
opuszczona sień wypełniła się naraz mdła- 
wem Światłem i że snuły się po niej Jakieś 
żyjące istoty. Słyszał niewyraźnie cichy stłu- 
miony jęk i szelest sukni kobiecej. Uniósłszy 
się trochę na posłaniu i przetarłszy oczy 
dłonią, przekonał się ze zdziwieniem, że wi- 
zya jego nie jest sennem marzeniem lecz 
rzeczywistą dotykalną zjawą. A zjawa to by- 
ła tak miezwykła i tak przedziwnie piękna, 
że wpatrzył się w nią z zapartym oddechem, 
tłumiąc okrzyk zdziwienia, wydzierujący mu 
Się z piersi. F 

Wprost naprzeciw niego stała powiewna 
postać kobieca, której cudna twarz oświecona 
była białawem Światłem, płynącem a mlecznej 
kuli, rzymanej w ręku przez dziwnie ubra- 
nego mężczyznę. 

Postać to była dziewczęca, wysmukła, o 
kształtach nie zupełnie jeszcze rozwiniętych, 
Dwa olbrzymie czarne warkocze zwieszały 
się po obu stronach twarzy. Długie rzęsy 
spuszczonych oczu rzucały niezwykle silny 
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partyi chrześcijańsko-społecznej może wpły- 
taé na cały dalszy układ polityczny pań- 
stwa. 

Już obecnie obawa o przyszłość skłania 
klub chrześcijańsko spałeczny w Radzie pań- 
stwa do wyjścia z dotychczasowej rezerwy 
wobec rządu. 

Być mdże, że to ułatwi utworzenie „wię= 
kszcści pracy“, do której dąży hr. Stürgkh. 
Jest to zresztą jedyne wyjście z sytuacyi zu- 
pełnie nienormalnej, Większość taka musi 
nawet — na razie — powstać, gdyż tylko 
w ten sposób można Izbę uruchomić i zaże- 
gnać ewentualności dla parlamentu wcale 
niepożądane. 

Ciągłe niepowodzenia parlamentaryzmu, 
spowodowane głównie przewagą osobistych 
ambicyj nad ogólnym interesem, — musi w 
końcu wywołać pewien pesymistyczny na 
strój nie tylko u góry, ale w szerokich war: 
stwach ludności, który doprowadzi z czasem 
do refieksyi, a może nawet do postanowień, 
zmuszających do zasadniczej zmiany obec- 
nych urządzeń parlamentarnych. Są to o- 
czywiście przypuszczenia i perspektywy bar- 
dzo odległe i niepewne. Nie należy ich je- 
dnak lekceważyć, a usiłowania rządu tem 
silniejszy powinny znaleźć oddźwięk w 
Izbie. 


Home-rule dla Irlandyi. 


To, o co napróżno walczyli najwięksi z pa- 
tryotów irlandzkich: gorliwy katolik O'Con- 
nell i anglikanin Parnell, to, czego nie u- 
dało się przeprowadzić Gladstonowi — 
a mianowicie zaprowadzenie samorządu 
w Irlandyi, zwanego krótko „home-rule*, 
zdaje się być bliskiem urzeczywistnienia. — 
Na wczorajszem bowiem posiedzeniu Izby 
gmin premier Asquith wniósł bill, którego 
treścią jest zaprowadzenie na „Zie- 
lonej wyspie* bardzo obszernej 
autonomii 

Jeżeli ten krok reformatorski Asquitha 
nie napotka takich nieprzezwyciężonych prze- 
szkód, jak analogiczny bill Gladstona z 1886 
roku, to j-go nazwisko będzie na zawsze 
gwiązane z wiełkiem dziełem pojednania An- 
glii z uciskaną przez tyle wieków Irlandyą. 
Ten akt zadośćuczynienia wobec biednego E 
rinu, którego życie polityczne zejdzie teraz 
niezawodnie na inne tory, przyniesie honor 
nietylko samym Anglikom. ale i całej ludz. 
kości, gdyż zaświadczy a tem, że idea spra- 
wiedliwości, pomimo wszystkiego, jeszcze nie 
zanikła w Świecie cywilizowanym. Obecne 
zaś konjunktury polityczne w Anglii zdają 
się wskazywać, że Asquithowi uda się prze- 
łamać opór lesby lordów, o który rozbiły slę 
ćwierć wieku temu zamiary Gladstona. 

Wnosząc swój biil, który nosi tytuł: 
„Bill rządu irłandzkiego* cświadczył Asquith, 
że „home rule“ dia Irlandyi jest pierwszym 
krokiem w kierunku polityki wyzwolenia 
parlamentu państwowego od konieczności 
zajmowania się czysto miejscowemi sprawa- 
mi rozmaitych części zjednoczonego króle- 
stwa i oddania tych spraw specyalnym przed- 
stawicielstwom. Parlament irlandzki 
składać się będzie z Senatu i Izby 
gmin. Jednakże s tego powodu najwyższa 
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cień na delikatnó policzki, powleczone różano- 
białą karnacyą, zdradzającą najświeższy r s 
kwit pierwszej młodości. Małe ponsowe usta 
krwawiły się najczystszym karminem, Mu- 
siała być chyba lunatyczką, bu miała oczy 
zamknięte, postępując automatycznie za dzi- 
wnym swym przewodnikiem. 

Sawicki wpatrywałby się jeszcze długo 
we wdzięczne zjawisko, gdyby nie to, że 
piękna dziewczyna wydała głuchy jęk, gło- 
Śniejszy od innych, a jęk ten wydał mu sią 
tak żałośnym, że skoczył na równe nogi i 
rzucił się ku niej, gotów stanąć w jej o0- 
bronie. ` 

Ale ruch ten zdradził jego obecność, Wówcza 
mężczyzna, trzymający mleczną Kulę, zatrzy: 
mał się mierząc zdziwionym wzrokiem niespo- 
dzianego intruza, a piękna jego towarzyszka 
podniosła zwolna powieki i utkwiła w mło- 
dym człowieku oczy wielkie, czarne, przepa- 
ściste, przymglone nieco długiemi rzęsami, — 
Zdało się też wówczas Sawickiemu, że twarz 
jej uległa nagłemu przeobrażeniu, że znikł 
z niej stopniowo, cechujący ją poprzednio 
wyraz głębokiego skupienia, ustępując miej- 
sca swobodnej trochę figlarnej pustocie dzie- 
wczęcej. Źwróciła się do swego towarzy8za, 
przemawiając do niego kilka słów śpiewnych, 
w których po kilku dźwiękach pokrewnych 
z łaciną, rozpoznał Sawicki włoską mowę. 

Swiadomuść ta stała się dla niego bły- 
skiem objawienia. Przypomniał sobie wówczas 
całkiem dokładnie, że słyszał coś przed kilku 
dniami, o powrocie do kraju pani szambela- 
nowej. Zrozumiał też, że pałac, dotąd opu- 
szczony, odzyskał właścicieli i że wtargnięcie 
jego samowolne może być poczytywane za 
krok niedelikatny. 


powaga parlamentu państwowego nie będzie 
uszczuploną. Irlandzka Izba gmin składać się 
będzie z 164 członków, z których 59 repre- 
zentować będzie Ulster (zamieszkały więcej 
niż w połowie przez protestantów). 

Jest bardzo pożądaną rzeczą — mówił 
dalej premier — aby także przedstawiciele 
mniejszości w Irlandyi dostali się do Senatu, 
który składać się będzie z 40 członków. Ze 
względu na specyalne stosunki Irlandyi, Se- 
nat pierwszy raz zamianowany będzie przez 
rząd państwowy na ograniczoną liczbę lat. 
Członkowie senatu tego w pewnym turnusie 
będą ustępowali, a ich miejsca zajmą człon- 
kowie zamianowani przez egzekutywę irlan- 
dzką. Irlandzka Izba gmin posiadać będzie 
prawa ustawodawcze jedynie w tych kwe- 
styach, które wyłącznie odnoszą się do Ir- 
landyi. Dia ochrony religijnego równoupra- 
wnienia wydane będą spscyalne zarządzenia. 
Pierwszy lord Irlandyi, „lord lieutenant“, stać 
będzie na czele egzekutywy irlandzkiej i bę- 
dzie miał władzę zakładania „veta“ przeciw 
ustawom z polecenia rządu państwowego, 
względnie odraczania ważności ustawy. Przy 
różnicy zdań między Senatem a Izbą gmin, 
obie Izby będą odbywały wspólne posiedze- 
nia i głosować będą wspólnie. Irlandya rę- 
dzie miała 42 przedstawicieli w parlamencie 
angielskim. Parlament irlandzki będzie miał 
prawo zniżać w pewnych granicach podatki 
państwowe, a także znosić lub zmieniać do- 
datki do tychże. 


Dalej wyjaśniał Asquith kwestyę finanso- 
wą, podnosząc, że Obecna administracya Ir- 
landyi wykazuje deficyt półtora miliona fun- 
tów szterlingów. Bill przewiduje termin, w 
którym deficyt ten będzie usunięty. W mię- 
dzyczasie wszystkie podatki płacone będą na- 
dal do skarbu państwowego, zaś skarb pań 
stwa wypłacać będzie skarbowi irlandzkiemu 
sumę potrzebną na administracyę Irlandyi. 
Nadto w pierwszym roku przekazaną będzie 
Irlandyi suma 500.000 funtów szterl., która 
co roku zmniejszać się będzie o 50,000 fun- 
tów, aż dojdzie do sumy 200.000 funtów. — 
Asquith zakończył swą mowę, odpierając sta- 
nowczo twierdzenie, jakoby rząd wniósł bill 
pod naciskiem nacyonalistów. 


Rada m. Krakowa. 


Wezorajsze posiedzenie przyniosło nara- 
szcie ostateczne przypieczętowanie zgody de» 
mokratycznej w Krakowie. Zyskaliśmy trze 
ciego wiceprezydenta, oby nie tak niefor- 
tunnego, jak np. p. Tobiasz Aszkenaze we 
Lwowie. 

P. Leo może teraz spokojnie siedzieć so- 
bie w Wiedniu, gdyż żadna opozycya nie za- 
mąci mu Rady w Krakowie. Czy jednak mia- 
sto zyska na tem i czy ten trzeci wicenre- 
zydent ocali je przed widmem deficytów, 
które coraz gwałtowniej z budżetów wyła 
żą, to wielkie pytanie. 

Po otwarciu posiedzen!a prez. Dr Leo po- 
święcił wspomnienie pośmiertne zmarłemu | 


Trzeci wiceprezydent. 

Prez. Dr Leo złożył następnie krótkie 
oświadczenie, w którem podniósł, że nie mo- 
że podołać wszystkim obowiązkom prezy- 
denta, piastując godność prezesa Koła pol. 
Po rozważeniu sprawy proponuje więc, aby 
zanim zostanie statutowo utworzona: god- 
ność trzeciego wiceprezydenta, utworzono 
komisyę prezydyalną, w skłąd której wszedł- 
by prezydent, wiceprezydenci i delegat 
Rady m. 

Wniosek ten uchwałono, poczem na pro- 
pozycyę radcy Turskiego wybrano dele- 
gatem Dra Bandrowskiego. 

Prezydent Dr Leo zaasekurował się więc 
przed atakami ze strony demokratów. Dr 
Bandrowski w asystency! Dra Doboszyń- 
skiego „spóźnił się“ na posiedzenie i przy- 
byi dopiero po głosowaniu odbierać gratula- 
cye. 


Q stan Teatru miejskiego. 

R. m. Dąbrowski poruszył sprawę 
stosunków panujących w Teatrze miejskim. 
Wskazał na zagrażający ubytek Sił artysty- 
cznych z Krakowa. Powodów tej emigracyi 
jest kilka, między innymi* na pierwszym pla- 
nie stoi sprawa emerytalna artystów. Komi- 
sya teatralna sprawy emerytalne traktuje 
raczej protekcyjnie, niż fachowo. Dowo- 
dów na to jest wiele, zwłaszcza zaś dotych- 
czasowe stosunki w funduszu emerytalnym, 
który zaopatruje artystów z łaski i w do- 
datku bardzo niedostatecznie. Jako przykład 
opieszałości przytacza r. Dąbrowski sprawę 
emerytury artysty p. Stępowskiego, który 30 
lat przeszło pracuje na scenie krakowskiej, 
a mimo świadectwa lekarskiego nie może 
doprosić się udzielenia mu emerytury. 

Prez. Dr Leo w sprawie angażowania 
artystów krakowskich do Warszawy wy- 
jaśnia, że na wiadomość o zajść mających 
zmianach zażądał prezydent opinii dyr. Sol- 
skiego w tej sprawie. Dyr. Solski przedsta- 
wił stan rzeczy w osobnym  memoryale, 
który w poniedziałek będzie przedmiotem 
dyskusyi komisyi teatralnej. Prezydent stwier- 
dza, że istotnie dyrektorzy warszawscy po- 
czynili niektórym tutejszym artystom bardzo 
korzystne propozycye. Po dyskusyi w komi- 
syi sprawę przedłoży prezydent pełnej Radzie. 

Wicepr. Dr Szarski wyjaśnia sprawę eme- 
rytalnego funduszu artystów. Podał znane 
z dzienników szczegóły o zabezpieczeniu w 
instytucyi państw. emerytalnej, Zaznaczył, że 
obecnie chodzi głównie o spełnienie żądań 
artystów w tym kierunku, aby zakupiono im 
z już złożonego funduszu emerytalnego lata 
ubiegłe. Komisya zasadniczo jest przeciwna 
takiemu zakupywaniu lat, gdyż toby wcale 
nie zapobiegło emigracyi ze sceny krakou- 
wskiej, ale owszem jeazcze ją by ułatwiło. 
Komisya sprawę tę jeszcze bada i ewen- 
tualne wnioski przedłoży Radzie. Co do 
sprawy p. Stępowskiego, to podanie jego do- 
piero niedawno zostało! wniesione i wobec 
tego o zadawnieniu nie może być mowy. 


Drobne sprawy. 
Rin. Dębicki interpelował o szereg po- 


radcy m. Zbroi oraz zawiadcmił, że wdowa |trzeb Zwierzyńca, jak studnie wodociągowe, 


po b. p. adwokacie Ichhsiserze złożyła 1.000 
koron dla ubogich m. Krakowa. 


"Nastąpiły wzajerane wyjaśniania, a ode 
brały one wszelki tajemniczy charakter, 
nocnej scanie, którą zresztą Sawicki sam 
gotów był prawie uważać za wytwór własnej 
nawpół sennej wyobraźni. A choćby nawet po 
głębszym namyśle dopatrzył się w niej czegoś 
niezwykłego, nie wypadało mu zadawać nie- 
dyskretnych pytań. Dowiedział się, że pani 
szambelanowa powróciłz istotnie do opu- 
szczonej majętności w towarzystwie mło- 
dziutkiej swej córki i przyjaciela domu, na: 
wpół lekarza, nawpół inatruktora. 

Sawicki zaprzyjaźnił się od tej chwili 
z rodziną rozbitków i odwiedzał ich często, 
starając się w miarę możności przychodzić 
im g pomocą w nędznem opuszczeniu, wśród 
którego żyli. Pani szambełanowa goniła wi- 
docznie resztkami mienia, a opustoszały pałac 
był jej ostatniem schronieniem. Nie widywał 
jej zresztą Sawicki prawie nigdy, gdyż dama 
ta, niegdyś jedna z pierwszorzędnych ele- 
gantek na dworze Stanisława Augusta, sta- 
nowiła dziś równie opłakaną ruinę, jak jej 
pałac. Nie ukazywała się też prawie nigdy 
obcym przybyszom, spędzając całe dnie w 
swej sypialni, zasłoniętej starannie od światła 
dziennego, odżywając tylko niekiedy w nocy, 
aby wskrzesić na chwilę pray Świetle lamp 
resztki dawnej elegancyi. Sawicki rozmawiał 
z nią parę razy zaledwie i miał tylko spo- 
sobność stwierdzić zupełną jej obojętność na 
losy jedynaczki i chorobliwe zajęcie własną 
osobą. Za to przyboezny jej lekarz, Signor 
Orwi, zdawał się być bezgranicznie oddanym 
matce i córce, pie bez znużenia jedną, 
kształcąc i rozwijając umysł drugiej. 

Zwłaszcza młodziutka Pania, zdawała się 


uporządkowanie i oświetlenie niektórych 


ulic. 


Piłki Nożne, p sgolenniki, 


ty footbalowe 


Rakiety, Piłki, Prasy do raklet, 
Siatki, Buciki tennisowe. 


Przybory gimnastyczne 


i wszelkie inne artykuły eportowe i turystyczne, 
polecają 


REIM i Ska, Kraków 


Rynek 37. 


Prez, Dr Leo oświadczył, że w tej spra- 


Lawn-Tennis 
wie była u niego deputacya i sprawy będą 
pomyślnie załatwione jeszcze w tym roku. 

Rm. Dr Krongold interpelował w spra- 
wie ochrony przed zawleczeniem zarazy ospy 
do Krakowa. Podniósł skandaliczne stosunki, 
panujące w domu izolacyjnym dła chorych 
na ospę i domagał się, aby budowę nowego 
domu izolacyjnego przyspieszono. 

Prez. Dr Leo w odpowiedzi zaznaczył, że 
sprawa budynków sanitarnych stała już raz 
na porządku Rady m. ale powróciła do po- 
nownego zbadania, gdyż chodzi o wydatek 
miliona kor. Po ukończeniu prac w komi- 
syach sprawa przyjdzie ponownie na Radę. 


Echa reformy wyborozej. 


Na propozycyę komisyi statutowej, która 
dała znak życia powołano r. m. prof. Fieri- 
cha na członka komisyi statutowej. 


Przeciw podrożeniu taryfy węglowej. 


Dyr. gazowni Dąbrowski przedstawił 
sprawę podwyższenia taryf przewozowych 
na węgiel na kolejach austryackich. Podro- 
żenie to wobec konsumcyi 20 tysięcy wago- 
nów węgla przez Kraków, wyniesie rocznie 
około 100 tysięcy koron. Na cetnarze me- 
trycznym węgla dla gazowni [podwyżka ta 
wynosi 20 hal, co wpłynie „niezawodnie na 
podrożenie gazu, a nawet prądu elektrycz- 
nego. 

Należy więc obecnie energicznie bronić 
się przeciw temu podwyższeniu taryfowemu, 
a przedewszystkiem domagać się, aby Kra- 
ków od niego został uwolniony. — Referent 
postawił w tym kierunku odnośne wnioski 
nagłe. 

Po uchwaleniu nagłości, w dyskusyi prze- 
mawiał prezes Izby handlowej Dattn'er 
podnosząc, że Izba handlowa podjęła w tej 
sprawie akcyę, a w aobotę odbędzie się o- 
sobna ankieta w Izbie. Podwyższenie taryf 
częściowo już weszło w życie. 

Rm. Dr Starzewski wyjaśniał sprawę 
ze strony technicznej i zwrócił uwagę, że 
przy układaniu nowej taryfy specyalnie u- 
wzglądniono potrzeby Krakowa i dla stacyi 
Grzegórzki dano ulgi, wynoszące stosownie 
do odległości 4—6 koron na wagonie węgla. 
Nie wiadomo więc, czy ministeryum pójdzie 
dalej w zniżkach, 

Rezolucye w sprawie węgla przyjęto. 

Przed porządkiem dziennym uchwalono 
|? kredyt 21.500 koron na adaptacye w 


zania. Nie przyznawał się wszakże do żadne- 
go z nią pokrewieństwa, mianując się tylko 
starym przyjacielem jej ojca. Signor Orwi 
był bardzo uczonym człowiekiem, a towa- 
rzystwo jego zaviekawiało Sawickiego tyle 
prawie, ile przyciągała go uroda ślicznej 
Pauli. Mimo że Włoch rodem, Siznor Orwi 
znał wybornie Polskę, w której przebywał 
od młodości. Posiadał też mnóstwo języków, 
co właśnie nastręczyło Sawickiemu wygodną 
sposobność uczęszczania do pałacu, pod pre- 
tekstem brania od niego lskcyi, za które 
płacił mu hojnie, z odłożonych na wyprawę 
do iegionów pieniędzy. 


Położenie takie przeciągnąęło się przez 
całe lato i jesień, które minę y przyssłemu 
legioniście, jak ustęp z wymarzonej bajki. 
Błądził całemi dniami w towarzystwie mło- 
dziuchnej Pauli po olbrzymim parku, zaro- 
słym i opuszczonym jak dziki las, lub ogród 
czarodziejski. 


Paula, jak istna zaklęta królewna, nie 
miała prawa przekraczać granic parku i pod 
tym tylko warunkiem wolno jej było bawić 
sią swobodnie w towarzystwie Sawickiego. 
Dziewczyna dojrzewała szybko a prócz nie- 
pospolitej swej piękności, oddziaływała też 
potężnie na młodego swego przyjaciela uro- 
kiem zagadkowego pierwiastku, tkwiącego 
w jej naturze. 

Mimo, że nieskłonny do analizy, zmu- 
szony był niekiedy Sawicki, zastanawiać się 
nad sprzecznemi uczuciami, jakie budziły się 
w nim pod wpływem obcowania z nią. Były 
dnie, w których kochał się w niej poprostu 
żywiołowo i był pewnym jei wzajemności. 


być przedmiotem namiętnego jego przywią- |Przenikał ją wówczas na wskroś, rozumiał 


bez stów, każdą jej myśl, kaśde przelotne 
wrażenie. 

Były to dobre, jasne chwile, a przyszłość, 
wypełniona tą miłością, , przedatawiała mu 
się wówczas hieratycznie prostą i fatalisty- 
cznie nieodzowną. Rozumiał, że wkrótce już 
lada chwila, wypowie jej to, co csoje, a o- 
trzymawszy z jej ust potwierdzenie tego co 
miał już i tak sa pewnik, pospieszy spełnić 
obowiązek względem Ojcżyzny a potem wró- 
ci do niej, jak do przeznaczenia swego. By- 
ły za to dnie inne, w których nikt nagle 
wszelki grunt porozumienia, pomiędzy nim 
a Paulą. Czuł, że w takich chwilach miłość 
jego ku niej słabnie, zmieniając się w ro- 
dzaj podziwu, zmieszanego z zaciekawieniem. 
Miał prawie dotykalnie wrażenie, że samio- 
szkuje w niej wtedy dusza inna, wyniosła 
niespokojna, wybiegająca daleko poza cichy 
zakres zwykłej miłosnej idylli. 

Gdy raz zwierzył się z tego spostrzeże- 
nia signorowi Orwi, na wąskich wargach 
Włocha wykwitł tryumfujący uśmiech. 

— Tak, tak — rzekł — stoimy często 
wobec niedocieczonych zagadek, których do- 
chodzenie stanowi właściwą wartość życia i 
jedyny cel prawdziwie godny naszego trudu. 
Zjawisko, które dostrzegłeś w Pauli, odna- 
leźć można w każdym z nas Jako przykład 
dwoistości duchowego pierwiastku, który w 
nas mieszka, Wydobycie jednego z tych pier- 
wiastków i nadanie mu należytego rozwoju 
pchnąć nas może daleko w dziedzinie wie- 
dzy i uchylić rąbka zasłony sawieszonej 
przed oczyma naszemi, ręką wielkiego bu- 
downiczego świata. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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budynku Magistratu przy ul. Poselskiej na|brania w języku polskim nfmtej ARS 
że ludność polska wynosi 60 procent. 


potrzeby biura ubogich. 


Porządek dzlenny. 


Radca budown. Kłeczek przedstawił 
sprawę przyczynienia się do budaw7 nowe- 
go mostu na Wiśle u wylotu ulicy Krakow- 
skiej. Most ten będzie kosztował około 2 
miliony koron i będzie miał szerokiści 17 i 
pół metra. Gmina ma przyczynić się do ko- 
sztów budowy kwotą 20 tysięcy koron. Tow. 
tramwajowe daje 10 tys. koron. Wniosek 
uchwalono. 

Rm. Bandrowski referował sprawę 
założenia w Krakowie szkoły zawodowej dla 
przemysłu ceramicznego. Gmina m. Krakowa 
gotowa jest ofiarować na ten cel potrzebny 
grunt i z odpowiednimi wnioskami zwraca 
się do Wydziału krajowego. 

Referent przedstawił projekt oryanizacyi 
takiej szkoły, w której prowadzonoby kilka 
dsiałów nauki, mianowicie trzyleśni kurs 
garncarsko-kaflarski, roczny kurs caglarski, 
roczny kurs majsterski, oraz kursa przygo- 
dne. 

Sejm i Wydział krajowy gotów jest sa- 
żyć taką szkołę, ala na siedzibę ma zamiar 
wybrać Lwów. Referent wykazywał korzy- 
Ści, jakie płynąć będą z tego, jeśli szkoła ce- 
ramiczna kreowana będzie w Krakowie, — 
wreszcie przedstawił odpowiednie wnioski, 
które bez dyskusyi przyjęto. 

Załatwiono następnie odmownie żądanie 
Rady szkolnej krej. o odstąpienie miejskiego 
budynku szkolnego na gmach dla semina 
ryum nauczycielskie żeńskie. 


Rocznica X. Piotra Skargi 


Bez dyskusyi uchwalono potem nastąpu- 
jący wniosek komitetu Muzeum Narodowego 
i sekcyi skarbowej: 

Celem uczczenia trzechsetnej rocznicy 
zgonu X. Piotra Skargi uchwala się wybić 
medal pamiątkowy, w którego napisie obok 
herbu miasta, będzie wymieniona gmina, jako 
fundatorka. Wybicie medalu (1 złoty, 25 sre- 
brnych i 100 bronzowych) powierza się To- 
warzystwu numizmatycznemu z zastrzeże- 
niem, że do sądu konkursowego mają być 
powołan!, między innymi, dyrektor Muzeum 
Narodowego i 2 członkowie komitetu muze- 
alnego, mianowicie: Dr Domański i prof. 
Axentowicz. Na pokrycie kosztów przeznacza 
Biọ z funduszów miejskich 1500 K, z tem, że 
nadwyżkę kcsztów pokryje się ze sprzedaży 
medali srebrnych i bronzowych, którą to 
sprzedażą zajmie się Towarzystwo numigma- 
tyczne. 


W pół godziny 20 spraw. 


Bez dyskuByi załatwiono następnie kilka 
spraw natury administracyjnej oraz cały sze- 
reg wniosków w sprawie regulacyi ulic. 

Odstąpiono także 1298 uążni gruntu pod 
budowę nowych klinik, oraz uzupełniono ku- 
ratoryę parku Jordana przez wybór doń prof. 
Bujwida, prof. Juliana Nowaka, r. m. Szarka 
i dyr. Winkowskiego. 


0 dom na wzgórzu św. Salwatora. 


Wiceprez. Dr Szarski referował nastę- 
pnie sprawę domu p. Zahlera, wybudowane: 
go obok kościoła Św. Sałwatora. Przedsta- 
wił on przebieg periraktacyi w sprawie u- 
suniącia tego domu, oraz ostateczny ich re- 
zultat t. j}. zakupno go przez parafię. Wrə- 
szcie przedstawił następujące wnioski, jako 
ostateczny wyraz tego co w tej sprawie 
może zrobić Rada m. 

„Komitetowi parafialnemu kościoła św. 
Salwatora na Zwierzyńcu udziela się sub- 
wencyi w kwocie 10.000 koron na koszta 
zakupna domu Towarzystwa urzędrików bu- 
dowy tanich domów przy kościele św. Sal- 
watora pod warunkiem, że komitet nabędzie 


W zjeździe socyalistycznym brali — po- 
dług sprawozdania berlińskiego + Vorwartsu* 
— udział członkowie Zarządu Polskiej Par- 
tyi Soe, członkowie komisyi prasowej, ko: 


misyi kontrolującej, oraz 22 delegatów s% W. 


Ks. Poznańskiego, Prus Zachodnich, Sląska, 
Berlina, Bremy, Hamburga i Wilhelmsburga. 

Najważniejszym punktem porządku obrad 
był referat p. Biniszkier'icza o ostatnich wy- 
borach do parlamentu niemieckiego ze sta- 
nowiska socyalistycznego. Rozwiódł się mia- 
nowicie o postępach wyborczych w prowin- 
cyach polskich. Omawiając zaś wybory w ca- 


łych Niemczech, pochwalał kompromis z wol- 
nomyślnymi w wyborach ściślejszych, który 
przyczynił się do złamania dawnej większo- 


Ści parlamentarnej. 


Zaniechano dyskusyi nad: referatem pana 


Biniszkiawicza, który przedłożył rezolucyę w 
głównych zarysach opiewającą, że zjazd wy- 
raża zadowolenie z osiągniętych wyników i 


pochwała dotychczasową taktykę P. P. S. a 


tak samo pochwala taktykę „Gazety Robo- 
tniczej* w walce wyborczej. 


nictwa socymlistycznego z wolnomyślnymi. 


jęto ją 17 głosami przeciw 8. 

Następnie p. Adamsk z Reklinghausen 
wygłosił referat o polskie etronnictwie s0- 
cyalistycznem i związkach zawodowych. — 
Mówca odparł zarzuty skierowane przaciwko 
pcszczególpym człozkcm P. P. S. ze strony 
związków centralnych, zapewniając, że mi- 
mo podejrzeń, a nawet wyzwisk, pulscy so- 
cyaliści pozostaną wiernymi sprzymierzeńca- 
mi związków centralnych i będą je energi- 
cznie popierali. 

Po dłuższej dyskusyi nad powyższym re- 
feratem przyjęto rezolucyę, w której wyra- 


W dalszym ciągu podkreślono, że każdy czło- 


centralnych, a kto się do tego nie zastosu 
je, zostanie s P. P. S. wykluczony. 


zarządowi do załatwienia. 


ze stolicy | Tatr. 


Zakopane, 10 kwieinia. 


nica — Tor bebsleighowy). 


ski p. Dzieślewski breszurę dotyczącą uprze 
mysłowienia Tatr, w której zwrócił główną u- 


ciw, które jednakże traktowały sprawę więcej 
po literacko. A projekt sam zyskał poparcie 
Wydziałn krajowego, zawiązało się taż towa- 
rzystwo akcyjne, które miaio projekt doprowa 
dzić do skutko. Od togo tcż czasu prowadzi 
się ciągle roboty przygotowawcze, które objęły 
wytyczenie dokładne trasy i wykonanie planów. 
Tymczasem błędność projektu przedstawił dnia 
9 kwietnia br. p. Dr Wiktor Koźniar, znany 
badaez przyrody tatrzańskiej, na posiedzeniu 
Sekcyi Ochrony Tatr i Sekcyi przyrodniczej T. T. 
Wywody jego znalaziy ogólne w Zakopanem 
uznanie, jedynis ci, którzy widzą rentowność i 
korzyści kolejki w rauctu jedynie turystycznym, 


Równocześnie 
zjazd wyraża d%yczenie, aby taktykę tę za- 
chowano nadal. Niemniej uznaje zjazd poro- 
zumienie, które zawarł główny Zarząd stron- 


Po krótkiej dyskusyi nad rezolucyą, przy- 


żono zapewnienie, że polskie stronnietwo 80- 
cyalistyczne uważa centralne związki za od- 
powiednią organizacyę, która popiera intere- 
sy robotnicze bez względu na narodowość. 


nek P. P. S. powinien należeć do związków 


Z powodu epóźnionej pory 7aniechann 
wygłoszenia referatu o organizacy! I prasie. 
W skutek tego nie przedyskutowane taż cz-1 
łego szeregu wniosków, lecz przekazano je: 


wagę na wybudowanie kolei wąskotorowej na 
Świnnicę, dowodząc jel wielkiego znaczenia dla 
Zakopanego. Wtedy już pojawiły się głosy prze- 


dom ten na własność i wykończy archite- co jest stanowczo zamrło, obstsją za budową 
ktonicznie tylną fasadą od strony kościcła | kolejki. Podjęta obecnie przez T. T. myśl re- 


GŁOS NARODU u dni» 13 Kwietnia 1912. 


w Galicyi, rokuje sprawie bardzo pomyślny i| 


od wiosny 1911 r. zmieniła nazwę swą 


wkrótce wykonalny wynik, Można się spodzie-j|na „Wyzwolenie, W nowo powstającym 


wać, że Zakopase Z rokiem przyszłym mieć bą- 
dzie tor bobsleighowy, jedną nową a ważną i 
dla rozwoju sportu I dla Zakopanego atrokczę. 
Quod felix, faustum, fortnnatumqne sit: 

a (en). 


E. Gabryelska, Krzysztofory, Kraków. 


Wynajmuje i sprzedaje pierwszorzędnych fa- 

bryk fortepiany, pianina, hkazmonie i phonola 

za gotówkę iub na spłaty nawet dwudziesto 
miesięczne bez zaliczki 


Precz z tewarem pruskim! 
Kauputoie tylko u chrześcijaz 
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EALNND BEUBONUMICZNY. Watiós 
słońca rozpocznie Bip jutro o godzinie 4 minut Bb, 
| zxokód przypada © góczinie 6 rinsi 22 długość dnia 
godzin 13 minat 34. 

KALENDARZYK KOŚCIELNY. Jutro w sobotę 
Hermenegilda, pojutrze w niedzielę Justyna. 


Dr Leo współpracownikiem „%. Fr. Presse“. 
„Słowo Polekie*, potępiając reklamowanie się 
prezesa Koła polskiego Dra Lea na Szpaltach 
„N. Fr. Presse“, pisze: 

„Dr Lso jest prezesem Koła. Gdy stanowi- 
sko, jakie zajmuje wobec nas „N. Fr. Presse*, 
uważa on za „zupełnie objektywne* — 
trudno mu tędzie stać na stanowisku, jakie 
zajmuje nasza opinia narodowa. Zbyt bowiem 
różni się ono od stanowiska „N: Fr. Presse", 


A podobno rea teraz przyjść na porządek dzien- 
ny sprawa -nniwersytet" rnskiego. Jeśli „obje- 
ktywnym* sędzią w niej będzie dla Dra Lea 
„N. Fr, Presse“ — wyjdziemy na tem bardzo 
źle”. 


Kraków. dola 12 kwietnia. 


Konferencya posła Stapińskiego z Drem Leo 
odbyła się dziś w połodnie w gabinecie p. Pre- 
|sydenta. 

i Secesya z krakowskiej sceny. Na wczoraj- 
iarem ros edzeniu  'RadyX'podniesiono, że powo- 
tylu wybitnych artystów z kra- 
,kowskice tesiro, Ba” 'lnadzwyczajtł korzystne 
warnnki, ofisroware”im przez warszawskich 
przedsiębiorców, O'óż, o ile nam wiadomo, śr= 
| tyści angażowsni da Warszawy, otrzymali pon- 
sye zaledwież"o 10 pre. wyższejj odfpob'eranycb 
w Krakowie. Muszą być zatem takża inne po- 
budki tej gremialnej Secesyi, która fzagreża 


;dem uetzpóe ix 


(Rewizya projektu kolei wąskotorowej na Świu- | wprost istnieniu krakowskiego teatru. 


Wynsjam sal sokolich. Wobec” "zarzutów, 


Przed dziosięcioma laty wydał inżynier Iwow- | Jakie‘ spotykały niektóre gniazda sokole z po- 


wodu wynajmu sel zokołich, wydział Związku, 
jak donosi „Przewodnik gin nastyczny”, -powziął 
na posiedzeniu ónia 24 z». m. uchwałę zasadni- 
czą, która brzmi: 1) Przypomina cię wszystkim 
Z sokolim uchwałą X. zjazdu delegatów 
wa Lwowie z 28 września 1902, wedłnę której 
przy wynajmowania sal gimnastycznych na wi 
dowiska prbliczne należy mieć wzgląd na go- 
dnoŚść sokołą i narodową; 2)* postanawia się, 
że w razie wątpliwceści, czy cel, na który sala 
gimnaatyczna ma być wynejęta odpowiada wy- 
mogom godncści sokolej i narodowej, sprawę 
wynajmu należy poddać uchwale wydziału To- 
warzystwa, który tem samem przyjmie na sie- 
bie pełną odpowiedzialność; 3) wszelkie wy: 
pudki najmów, nie odpowiadających wymogom 
godności sokolej i narcdawej bądą badane sci- 
śle przez Przewodnictwo Źwiązku, które zasto- 
sojo ńradki zapobiegawcze, ewentualnie przed- 
łoży wydziałowi Związku wniosek na wyk!u- 
czenie cdnośnego gniszda ze Związku. 


Z O RZ w 


według przedłożonych planów, zatwierdzo-|wizyi projektu kolejki rozwinie niewątpli- t 
nych przez magistrat. Do oświadczenia Się wie cbszerną dyskosyę pro i contr», tym po-|iemy ze „Związku powszechnego artystów ma- 


na tę propozycyę posostawia się komiteto 
wi termin dni 30, do załatwienia zaś spra- 
wy z Towarzystwem urzędników budowy 
tanich domów dalsze dni 60. W razie przy- 
jęcia przez komitet propozycyi, obmyśli sek- 
cya skarbowa w porozumieniu z prezydyum 
W: sposób pokrycia powyższego wyda- 
u“, 

X. Dr Caputa wskazał, że sfinalizowa- 
nie w ten sposób sprawy dosyć niemiłej 
jest jeszcze najkorzystniejsze. Gmina udzie- 
la w ten sposób zapomogi, która w przy- 
szłości posłuży do zabezpieczenia konkuren- 
cyi na restauracyę Kościoła św Salwatora. 
Spodziewano się co prawda, że znajdzie się 
jakiś dobrodziej, który dopomoże do wyku- 
pienia i zburzenia domu, ponieważ to nie- 
nastąpiło należy przyjąć wnioski przedsta- 
wione. 

Propozycyę w myśl wywodów referenta 
uchwalono, poczem 


na posiedzeniu tajnem 


udzielono prezenty na posadę nauczycielki 
w szkole im. ces, Elżbiety p. Bronisławie 
Engelsteinównie, na posadę nauczyciela w 
szkole ces. Franciszka Józefa p, Janowi Or- 
czykowskiemu, nadto powzięto szereg u- 
chwał co do przyjęcia kilku osób do gminy 
m. Krakowa. 


Zjazd. polskich socjalistów. 


W święta Wielkanocne odbyć się miał w 
Poznaniu zjazd polskich socyalistów z Rze- 
szy niemieckiej. Przeszkodził jednak temu 
prezydent policyi, gdyż uznawszy zjazd, jako 
publiczne zebranie polityczne, żądał, aby ob- 
rady odbywały się w języku niemieckim. — 
Polscy socyaliści jednak chcieli obradować 
po polsku, więc udali się do oddalonych o 6 
kilometrów od Poznania Naramowic, wsi go- 
spodarskiej, w której mogą się odbywać sze- 
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łądeńszą, Że jeszcze będzie się mużne cofnąć 
z budową, któraby pochłonęła niezmierne sumy, 
albo będzie można przystąpić do budowy z tym 
przeświadczeniem, Że sią apełnia doniosły czyn, 
nie obliczony jedyrie na chwilowy zysk, ale 
czyn o ogromnej wartości gospodarczej. 

Druga sprawa dla Zakoparewc, jexa zimo- 
wego centrum sportosaęKo, bardzo wxżną spra- 
wa zaprojeś toggana przez $ekcyą Narciarską 
T. T. zbudowania z górnego piętra Kelatówek 
aż do pomn:ka Chałubińskiego tora dla bob- 
aleighów znajduje się na bardzo dobrej dro- 
dze do urzaczywistnienia, Doniostcść tę zrozu- 
mieli wszyscy i ladncŚć miejscowa, która przez 
usta swego zastępcy wyraziła swój akces do 
przystąpienia do budowy jak niemniej miejsco- 
wa Stacya klimatyczna, 


Wystawa powstania styczniowego.;Otrzyr u- 


larzy i rzeźżiarzy* komunikat, |którego najwa- 
Żniejszy nstęp brzmi: 

Związek powsze hny artystów wystąpił w 
lutym br. z myślą urządzenia wystawy powsta 
nia styczniowego. Związek zwraca się więc do 
wszystkich Polaków, niemniej do wszystkich 


dują się obrazy, rzeźby, rysunki, sztychy, mi- 
nistury Inb wsrelkie inne pamiątki, należące 
do zakresu sztuk plastyosnych, a odnoszące się 
do okresu powstania styczniowego, aby raczyli 
przesyłać lub zgłaszać w biurze Związku, Kra- 
ków, Rynek, Pałac Spiski, I. p, wymienione 
wyżej, a będące w ich posiadaniu dzieła sztuki 
i pamiątki, 

Z ruchu abstynenckiego. Otrzymujemy na- 
stępujący komanikat: 

Pierwsze Walne Zzromadzenie członków no- 


naszych instytacyj, w których posiadania znaj- | 


„Związku Elenteryi* skupia się krakowska se- 
cesya dawnego Towarzystwa. 

Tak więc w Krakowie mamy obok Towa- 
rzystwa „Wyzwolenie“ (dawnej „Eleuteryi*) no- 
we Towarzystwo abstynenckie. Jakkolwiek w 
naszych stosnnkach cieszyć by się tylko nale- 
Żało z powodu powstania nowej organizacyi 
abstynenckiej, to jednak niepodobna wstrzymać 
się od wyrsżenia ubolewania, że jednolita dotąd 
w całym kraju robota abstrnencka została roz 
bitą. Powodów tego rozbicia na razie nie chcemy 
poruszać. 

„Kościuszko pod Racławicami" dla luda 
włościańskiego. W niedzielę o godz. 3'30 popol. 
danym będzie w teatrze misjsk. im. Jolinsza 
Słowackiego „Kościuszko pod Racławicami“ dla 
Indu włeściańskiego. Słowo wstępne wypowie 
pos. Witos. 

Tradycyjne „Swięcone* odbędą się: 

w Czytelni Polsk. Związku niewiast katol. 
w sobotę 13 bm. o godz. 4 popoł.;" 

w Klobie rękodzielniczo-mieszczańskim, (nl. 
św, Krzyża 7), w niedzielę 14 bm. b godz. 11 
przedpoń. ; 

w „Czytelni dla kobiet im. Słowackiego" 
w poniedziałek 15 bm. o g. 6'30 wiecz. (Rynek 
gł l. 6 L p.). 

Z „Sokoła“. Komisya okchodowa przypomi: 
ma Szan, Druhom, że na Święcone obowiązuje 
strój ureczysty. 

Początek śŚwięconego o godz. 7 wii czorem. 

Z Resursy Urzędniczej. W sobotę d. 13 bm, 
odbędzie się w Resnrsie „Swięcone* przy mo- 
zyce wojskowej. Udział od osoby 3 kor. Począ- 
tek e godz. 8 wiecz. Lista wystawiona u kurso 
ra do piątku wieczór. 

Towarzystwo fotografów amatorów. Chwa- 
lebre usiłowania krakowskiego ;, Towarzystwa 
amatorów fotografów, by podnieść w naszem 
mieście poziom artystyczny fotografi, spotykają 
się u ogółu z dziwną obojętnością. Faktem jest, 
łe ostatnią wystawę Towarzystwa zwiedziło za- 
ledwie 56 osób. Gdy warszawski klab fotogra 
fów amatorów liczy kilkaset członków, to nesze 
krakowskie Towarzystwo liczy ich zaledwie kil- 
kadziesiąt, chociaż lokal klubowy zaopatrzony 
jest we wszelkie przybory odpowiadające wszel- 
kim WYMcgom nowoczesnej sztuki fotografi- 


cznej: 

© W b. r. urządza Towarzystwo w swym lo- 
kəlo przy vl Karmelickiej szerop odezytów, 
dotyczących fotografii, a w lecie odbywać się 
będą Fwycieczki”” amatorów "fotografów celem 
praktycznego kształcenia się. 

"Trzeba mieć nadzieję, "Że Ffruchliweść tego 
Towarzystwa zwyc'ęłygobojętność fotografującej 
publiczności i przysporzy mu jak najliczniej- 
szych członków. ,Wkładka_miesięcznaźwynosi 3 
kcrony miesięcznie, a będzie w miarę ilości 
członków zniżona. Zgłoszenia przyjmułie „Towa- 
rzystwo fotografów amatorów*, ul, Karmelióka 
L. 15. 

Ospa w Krakowie. Dziś rano rozeszły się 
po”mieście pogłoski o` nowym wypadku czarnej 
ospy, tą razą w Śródmieścia. Podstawą pogło- 
sek był zakaz uczęszczania do szkoły, wydany 
przez miejski urząd zdrowia uezniom sewi- 
narya męakiege. Jak się informujemy, zakaz 
ten został wydany jedynie dla tych uczniów, 
którzy mieszkali w domu kolejowym na B!icha, 
gdzie zaszedł omtatni wypadek ospy. W śród- 
mieściu nie skonstatowano adnego wypadka. 

Koniec procesu losowego. Po 4 dniowej 
rozprawie przeciw Schenkerowi o fzłszowania 
pieczęci Rzeszy niemieckiej na losach "austryac- 
kich trybonał na podstawie werdyktu sędziów 
przysięgłych, którzy 12 płosami zaprzeczyli wi- 
nie oskarżonego, uwolnił Schenkera od winy 
I kary. 

Z teatru „Nowości“. Obecny program, przedłużyła 

dyrekcya do poniedziałku 15 b. m. Od 16 kwietnia 
zaangażowała dyrekcya L. Ludwikowskiego znanego 
już w Krakowie numorystę. 
«xy Tow. Weteranów wojskowych w Krakowie, prządza 
w dniu 14 b, m. w salach Pałacu Spiskiego a godz. 
3 popoł. tradycyjne'fwspólne „Swięcone*, na które 
wszystkich członków i zaproszonych gości najuprzej- 
miej zaprasza Komitet. 

Arosztowanie szajki złodziel „kołojewyeki Wczorej 
aresztowała ekspozytura pollcył w Podgórzu szajkę 
złodziei kolejowych,sttórzyiod kilka miesięcy rabo- 
wali towary z wozów kolejowych na linil Podgórze — 
Płaszów, Bierzanów— Bonarka I tak aresztowała po- 
licya: Jana Woźniaka, Rudolfa Patowicza I Wojcie- 
cha Kubasiaka. Wszyscy arssztowani kradli z wago- 
| nów przeważnie postawy sakna, likier w paczkach, 
garderobę i t. p. Szkoda! wyrządzona; przez złodziei 
wynosi kilka tysięcy koron. 

Za krądzioż'dywanów I poduszek aresztowała wczo- 
raj” policya*Maryę Moździewiczową 

Pogoda. Dnia 11-go kwietnia termometr do- 
szedł od — 0'2 do + 43 Cel. barometr popo- 
łudniu opadał. 

Dnia 12-go kwietnia o godzinie 7 mej rano 
stan barometru 7505 mm. termometru — 1-3 
C., wiatr połndniowo-wschodni. 
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znany taternik, p. Marjusz Zaraski, zast.|wo powstającego abstynenekiego „Związku Eleu- Kronika ZATMESCOWA 
przewcdniczącego jest p. S:. Matusiński, przow. j teri“ w Krakowie odbędzie się w niedzielę = „AK —. 4 
komisyi klimatycznej, skarbnikiem lokarz kli- dn. 21 b. m. w lokalu Stowarzyszenia ul. Mi- Rocznica śmierci Andrzeja hr. Potookiego. 
matyczny Dr Józef Żyehoń, a sekretarzem p. | kołajska 1. 3, I p. Porząick dzienny: Odczyta- | Ze Lwowa donoszą: Dziś w 4-tą rocznicę zgo- 
Gustaw Kaleński. Oprócz tego w skład Ściślej- |rie vatwiordzonego statutu Związku, objaśnie-|nu śp. Andrzeja Potockiego odbyło się w ko- 
szego komitetu wchodzą pp.: Kaz. Głowiński, |nia komitetu, wpis członków, wybór zarząda, jściele archikatedralnym nabożeństwo, odprawio- 
komisarz starostwa w Nowym Targa, Alojey | dyskosja i wnioski członków. Początek o godz. ne przez X. Nowowisyskiego. Obecni byli na 
Jost, drogomistrz Wydsiału krajowero, St. Niesz- | 7 wieczór. W razie braku kompletu odbędzie | miestnik Dr Bobrzyński, marszaiek hr. Badeni, 
czyński, inżynier w Koźnicach, Fr, Pawlica, | się drogie Walne Zgromadzenie w następną | burmistrz miasta, rektorowie Uniwersyiatu i po- 
przew, „wiązka górzli*, J. Raws, inżynier Wy: | niedsielg dn. 28 b. m. z tym samym porządkiem | litecbniki z profesorami, wiceprezydent Grodzi- 
działu krajowogo, Wożciech Ro!, zest. naczelni- | dziennym i o tejże godzinie. cki, wielu urzędników namiestnietwa i Wydziału 
ka gminy w Zakopanem, D. Kaz, Morawski, Dyżury „Eienteryi* odbywają się regularnie |kraj. oraz liczna publiczność. 
lekarz w Zakopanom. W obszerniejszym komi-! w lokalu Zwiąwku codzień cd 6 do 7 godziaz W Krzeszowicach odbyło sią dziś przedpo- 
tecie spotyksmy przedewszysikiem posłów zie-| wieczór. Tamże przyjmuje się zgłoszenia człon» |łudniem nabożeństwo żałobra, na które wyje 
mi nowotarskiej pp. Józefa Ptasiu i Dr Bednar- |ków i odziela informacyi, chało bardzo wielo osób z Krakowa. 
skiegc, dalej p. Gałerkiego, rzefa Sskcyi w mi- Za komitet organizujący : 400.000 rubli na prawosławie.w Galicyi. 
nisterynm robót publ. i Dr Liszniewskiego, se- Stłanisłan Stączek Józef Cieplik. Na jednem z ontatnich posiedzeń Dumy rosyj- 
kretarza w tymże ministerstwie, oraz przedsta- Jak nas informują, nowo powstającego kra- skiej zwrócił się do prezydenta „irudownik* » 
wicieli wszystkich na gruncie Zakopanego dzia- |kowskiego „Związku Eienteryi* nie należy iden: | Litwy, poseł Buiat z zapytanięm, gdzie są ra- 
łających towarzystw polskich. Protektorat: zaś|tyfikować z dawnem Towarzystwem zupeznej |chunki z 400 tysięcy rubli, przesłanych do Ga: 
objął p. Władysław hr. Zamojski, właściciel | wstrzemięźliwości „Eleaterya“, pomimo taj s% |licyi na szerzanie prawosławia?! — Zapytanie 
dóbr zakopańskich. mej nazwy, Stara „Eleuterya“ w rozwoju swoim | powyższe, które prasa rosyjska przemilczała 

Zejęcie ogólne tą sprawą, zwłaszcza wob:c | poszła naprzód przyjmojąc tylko dożywotnich | zupełnie, uwidocznione jest w stenograficznym 
pomyślnej opinii delegata ministerysm robót! abstynentów i stając sią Towarzystwem, mają | protokole dumskim. „Ruslan“ zapowiada poda- 
publicznych p. Rickmer-Rickmerss, który uznał; tem na cela propagandą abstynencką, Ta mie|nie dosłownego odpisu przemówienia posła Bo- 
Zakopane jako jedyny punkt sportów zimawych skupianie tylko biernych abstynentów, a nadto |łata. 


| 
Na czele komitetu przygotowawczego F 
| 
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V Zjazd prawników I ekonomistów polskich 
odbędzie się — jak donosil śmy — we Lwowie 
między 26 a 28 maja b. r. Członkowie Zjazdo 
którzy udział swój zgłoszą przed dniem 1 maju 
otrzymają joż w początku moja referaty obej 
mujące przedmiot obrad, — Przy zgłoszeniach 
późniejszych z natury rzeczy exprdycya łączyć 
sią będzie z kilkodniową zwłoką. — Wkładkę 
uczestnika Zjazdu (10 rs. — 25 kor, — 20 Mk ) 
przyimujs Bank hypoteczny we Lwowie (rachv- 
nek bieżący nr 4932), — Wyjaśnicń wszelkich 
udziela Dr Jan Jordan, Lwów, Uniworsytet. 

Z Krajowego Związku turystycznego. Na 
prośbą gminy Witów, wykazującej wzrastający, 
z zużdym rokiem cyfrą letników oraz turystów, 
zwrógił się Krajowy Związek turystyczny do 
Jago Ekscełencyi komendanta Korpusu Böhm- 
Ermollego z przedstawieniam, aby władze waj- 
szowe odstąpiły od zamiarn zakwaterowania 
wojska w Witowie, w czasie sezonu latniego. 
W sprawie tej otrzymał Związek od komandanta 
korpusa odpowiedź przychylną. 

Bardzo koczystrą ocenę nowych przewodni- 
ków francuskich, anglelskich i niemieckich po 
Krakowie, Lwowie i Zakopanem, umieścił ofi- 
cyalny organ związków turystycznych, wiedeń- 
ski „Fremdonverkohr*. Organ ten podnosi za- 
równo doborową treść, jak gostowną szatą pu- 
blrkacyi Krajowego Zw'ąsku turystycznego i 
zachęca czytelników do zwiedzania naszego 
aj niedocenionego dotąd przez podróżują - 
cych. 

„ Z kraj. Ogniska nauczycielskiego. Ze Lwowa 
piszą nam: 

Walne Zgromadzenie kraj. Ogniska naucz. 
cdbyło się w zeszłym tygodniu w sali rztuszo- 
wej wa Lwowie pod przewodnictwem dyr. Ma- 
jerskiego. Zdając sprawę z czynności Wydziału, 
nadmienił on o trudnościach w przeprowadzeniu 
iotery! na sanatoryum, Idea stworzenia sanato- 
rynm dla nauczycieli natrafiła na grnat nie- 
przygctowany. Społeczeństwo, różniące się po- 
litycznie nie odczuło doniosłości zwalczania gra- 
źlicy wśród nanczycielstwa. Na ogół nie ZFozu- 
miało ono, że suchotaiczy nauczyciel staje się 
rozsadnikiem tej choroby, zagrażając w szkole 
całemu młodemu pokoleniu. Praca około loteryi 
trwała 4 lata. Na pół milicna losów po 1 kor. 
zaledwie sprzedano około 81.000, a niezwrócono 
aż 160.000. Kom'sya złożona s pp. Fr. Andra- 
azka, Bol. Lewickiego i Fr. Jaworskiego po 
kilkutygodniowej mozolnej pracy wykazała zo- 
pełną prawidłowość w administrrcy!. b 

Z ogólnej liczby wydanych” losów 500.000, 
wysłano 429,944, pozostało 70.056, zwrócone 
190.596, sprzedanoz81.645 z czego po strącenin 
kosztów administracyi, prowizyi odsprzedającym 
i zakupnie cenniejszych fantów pozostał» czy- 
stego zysku kor. 23.084 02. 

Po wysłuchaniu sprawozdania udzielono Wy- 
działowi fabzolatoryam." Następnie przemawiał 
sekretarz Tow, p. Budzanowski. W ostatnich 
czasach „Kraj. Ognisko naucz.* uzyskało dla 
swoich członków znaczne ulgi w kilku zdrojo- 
wiskach kraj. — ma nadzieję, Że takie same 
ulgi ozyska wə wszystkich m=drajowiskach. To- 
warzyetwo niedługo przystąpi do budowy sana- 
toryum o' 100 pokojach nu gruncie darowanym 
przez Adama hr. Stedaickiego w Szczawnicy. 
W dalszym cięgu mowca postawił wniosek, aby 
wyrazić podziękowanie prasie polskiej, kióra 
przez cały czas nżyczała kraj, Ognisku swojego 
poparcie, oraz, aby zamianować członkami ho- 
rorowymi: 

Krystyną Andrzeiową hr. Potocką, Annę z 
Działgńskich hr. Potocką. Adama hr. Stadni- 
ckiego oraz wiceprezydenta Rady szk. kr. Dra 
Ignacego Dembowskiego i Dra Edwina Płażka. 
Wnioski przyjeta tednegłośnie. 

Nastąpnie odbyły się wybory: prezosem 70- 
stał nadal p. Majerski, sokratarzam p. Mikołaj 
Bud:anowski, skarbnikiem p. Aleks. Hajdokie- 
wiez, zaś mospodarzem p. Jan Solsski. Ponadto 
do Wyędziułu wzazli pp. Cegliński Roman, Dr 
Kadyjówna Marya, Klimkowski Gczegorz, Kic- 
czów Paweł, Karneckij Jan, Korszowsk! Edm., 
Mal cki Cyryl, Dr Mandybor Tad, jako zast. 
prezesn, Moniak Emil, Paczencki Act., Pollo 
Stef, Rudnicki Ladw., Szczapaczkiewicz Michal, 
Strze!ecka Msrya i Zajączkowska Helena. — 
Komisyę rewiz. stanowią pp. rad. Bol. Lewicki, 
rad. Wład. Tyczka i dyr. Michał Mucha, 


Ruch wychodźczy. „Gazsta Lwowska“ po- 
daje na podstawie autentycznych informacyi 
wykaz ticzsbny emigrantów, Którzy w m esiącu 
marcu przejschali przes Lwów w celu udania 
się na roboty do Prue lub Ameryki. 

Miznowicia do Prus przajeshało przez Lwów 
10.331 emigrantów, zaś do Ameryki 2.509. 

W czasie od 1 stycznia do 31 marca b. r. 
auiewolono do powrotu 373 emigrantów, którzy 
przejeżiłali przez Lwów w zamiarze udania 
się do Amargki, a byli w wieku pełnienia obo- 
wiąsków słożby woajskowaj i nie mieli doku- 
mentów. 

Wybory do komisyi szacunkowej podatku 
osobist?- dochodowego w okręgu szacunkowym: 
powiat polityczny Limanowa odbądą się w 
driach 8 i 9 maja br. 

Katastrofa w lesle. Straszny wypadsk, któ 
rego ofiarą padło pięciu ludzi, zdarzył się, jax 
donoszą z Żótkwi, w lesie, należącym do gminy 
Polany. Rąbiązy w lesie drzewo na sągi wło- 
ścianie, których przy pracy zaskoczyła noc, 
pozostawili podkopanego buka, a sami udali się 
do domu do Mokrotyaa. Na drug: dzień rano 
leśny Jan Rogowski asprowadził robotników 
w psblże owego buka sadzić młode drzewka, 
nie wiedząc o tem, Ża buk został podkopany. 
Nagle drzewo to ranęło na pracująsych tamża 
robotników, przygniatając swym ciężarem pięciu 
robotniców, z których trzech poniosło Śmierć 
na n.iejzca, dwaj inni zaś odnieśli tak ciężkie 
obrażenia, że musiano ich odwieźć do szpitala 
w Żółkwi. 

Żywa pochodnia. O strasznym wypadku do- 
noszą z Zearzecza koło Jarosławia. Włościanka 
Marya Płocica, będąc od dłuższego czasu chorą, 
nacierała się kamforowym spirytusam, wskutek 
czego całe ubranie na niej brło tym spirytu- 
3em przesiąknięte. Onsgdaj Płocicowa, robią? 
takie nacieranie przy palącym się spirytusie, 


-: w KRAKOWIE :- © Nowości dla Pań na suknie © 


w wełnie, jedwabiu. płótnach batystach zefirach i t. d. 
— — — jakoteż sgromay wybór Nowości w koniekcyi dziecięcej. — — — 


Towar deborewy. 


Swieczniki elektryczne, lampy naftowe i spirytusowe. Serwisy por- 
celanowe od kor. 12 h. 90, z pięknym, niezmywalnym deseniem. 
Garnitury do umywalni fajansowe od koron 5 do koron 50, — 


Christofla. — Herbata chińsk 


aa 


Nr. 84. 


i znalazła śmierć w 


zapaliła na subie odsież 
płomieniach. 

Wybory miejskie w Poznańskiem. Prasa ha- 
katystyczna zazua cza szereg zwycięstw polskich 
podczas ostatnich wyborów do rad miejskich 
w Ks. Poznańskiem, zwłaszcza w mniejszych 
miastach, liczących 6 do 7 tysięcy mieszkańców, 
co Świadczy o wzmocnieniu polskiego stanu ku- 
pieckicgo i rzemieślniczego, Tak zwiększyła się 
liczba polskich radnych w Książa, Miłosławiu, 
Trzemesznie, Wrześni i Łabiszynie, W Książu i 
Wrześni lirzba Niemców i Polaków w radach 
miejskich się zrównała. Do rad miejszich we- 
szli Polacy w Strzelnie, Wieleniu, Koronowie i 
Prnizciu, gdzie ich dawniej mie było. W Buka, 
Gostynie, Kroświcz, Kościanie Pelavy posiadają 
większość w radach. Do liczby missteczek, po- 
siadających czysto-polskie rady, przybyły mię- 
dzy innemi: Zerków, Piaski, Krobia, Czer- 
niejewo 1 Doisk. 

Smlerć w ogniu. Pisma warszawskie do- 
noszą: We wsi Dąbrówka w powiecie radzy- 
mińskim wybuchł pożar w stodole, przyczem 
spalło się dwu parobków, zaskoczonych w Śnie 
pożarem. Gospodarz wraz z żoną zostali mocno 
poparzeni przy ratowaniu dobytku. 

Strzały do szyldwacha Z Ołomuńca do 
noszą: Na Żołnierza pułka piechoty Nr. 54 Ja 
na Lipecznego, stojącego na warcie koło ma- 
gazynów wojskowych, dokonał nieznany czło 
wiek napadn, strzelejąc do niego trzykrotnie 
z rewolweru. Warte, luzująca żołnierzy, znalazła 
Lipecznego ciężko rannego na ziemi, 


Ze świata. 


Pogłeska o śmierci Papieża. Z Madrytu do- 
noszą: Wczoraj rozpuszczono pogłoską o śmierci 
Papieża. Pogłoska ta powstała skutkiem po 
myłki, jaka zaszła w depeszy nadeBzłej do je- 
dnego z członków nuncyatury. Prezydent mini- 
Btrów Canalejas dowiedziawszy się o treści te 
go telegrama, zawiadomił dziennikarzy o Śmierci 
Papieża. Wiadomość błyskawicznie się rozeszła 
i pogłoski te przedostały się także za granicę 
Król i mia!strowie, przekonani o prawdziwości 
doniesienia, przesłali do nuncyatury kondolen 
cye. Dopiero nuncyasz zawiadomiony o pogło- 
fce, która się rozeszła pod jego nieobecność 
w mieście, powrócił i stwierdził jej bezpodsta 
wnoéć. 

Tajemniczy zamach na carową. W peters- 
borskich kołach dyplomatycznych żywo oma- 
wiają historyę o nowym tajemniczym zamacha 
na życie carowej. Carowa posiada — jak wia 
demo — kilkanaście kolii i naszyjników z pe 
reł, pochodzących jeszcze z czasów Katarzyny 
„Wielkiej*, z których jeden nosi ze specyalnem 
zamiłowaniem. Otóż przed kilka dniami zauwa 
Żyła carowa, iż w ulubionym naszyjniku perły 
straciły swój dawny blask, a nawet w końcu 
zupełnie zbladły, 

Dlatego przesłano naszyjaik do tak zwanej 
nadwornej „lekarki pereł*, która posiada rze 
komo sposób przywracania perłom utraconego 
blaska. Po kilku kąpielach w różnych rozezy 
nach i zastosowaniu innych środków porły uzy 
skały z powrotem śwój blask. 

Ucieszona carowa przywdziała naszyjnik z 
powrotem, wkróteo jednak masiała go zdjęć, 
ponieważ zapadła na zdrowiu: mianowicie wy 
stąpiłw u miej na piersiach i szyi bolesno wy- 
rzuty. Lekarze stwierdzili silne zatrucie, Wobec 
tego poddano perły bzdaniu i stwierdzono, Ża 
zatruto ja nadzwyczajnie silną trucizną. 

W następstwie tego policya aresztowała 
punnę pokojową carowej, Maryę Ossipowcę, 
której podobno dowiedziono, że pozostaje w 
stosonkach z rewolucyonistami i z ich polece 
nia przygotowała ten zaicach, 

Dyabelska moc. Wiościanin wsi Koatowiec 
na Podolu dowiedział aie od jakiejś wróżki, że, 
aby rozporządzać dyabelską mocą, trzeba zjeść 
serso żydówki. Miejscowy sklapikarz zgodzi! aię 
sprzedać na ter cel żone awoją. za 300 rubli. 
Umowę tę podstuchaia 12-letnia córka sklepi- 
karza i zawiadomiła matką, ta zaś policyę. Za- 
częto piinować, O czasie oznaczonym zjawił się 
chłop z narzędziami zabójstwą i razem ze sk!e- 
pikarzem mieli się wziąć do rzeczy. Już nie 
szczęśliwa kobieta znajdcewała się blisko śmierci, 
gdy weszła policya i zapobiegla przerałającoj 
zbrodni. 7 

Chłopn i sklepikarza aresztowano. 


Wiadomości kościelne. 


Biskupstwe grecko-kstolickie na Węgrzech. 
Rząd węgierski otrzymał od aastro- 


sienie, że Papież zgodził się zasadni- 
czo na utworzenie drugiego blakaup- 
stwa grecko-katolickiego na Wę- 
grzech. Nowa biskupstwo obejmowałoby 127 
parafii i 180.000 dusz. 


Z teatru. 


Występy pani Siemaszkowej widocznie za- 
iuteresowały naszą publiczność, bo na wczoraj 
sgom przedstawienia „Madame sans gene“ teatr 
byt wyśsprzedany. 

Znakomita arżystka zbyt jest u nas znaną, 
aby trzeba było rozwodzić się nad jej talentem, 
którego pełny rozkwit wystarczy skonstatowzć. 
W efektownej sztuce Sardou znalazła sposobność 
okazania swego Śmisłege temperamentu i nie 
pospolitej techniki. Zwłaszcza, gdy krotochwilry 
na ogół nastrój akcyj dochodzi do dramatyczne 
go napięcia, poruszyła pani Siemeszkowa całą 
widownię szczercścią i siłą swego akcentu. — 
Z innych wykonawców wyróżnili sę pp. Sta- 
nisławski jako cokolwiek za mięki Napoleon, 
Meryaństi, Kos!ński i Jednowski — tudzież pa- 
nie Zarzycka i Górska. 


Dział ekonomiczny. 
Kolej Bochnia— Limanowa. Sprawa zamie 
rzenej kolei norma!notorowej Bochnia — Limano- 
wa staje się coraz akiualniejszą. Kolej ta, któ 
rej trasa przechodziłaby przez liczne miasteszka 
i wsie, położone zdala od istniejących joż linii 
kolejowych, a posiadające ożywiony handel i 
przemysł, jest — Śmiało rzec można — sprawą 
wprost piekącą dla powiatów boocheńskiego i 
limanowskiego. Posiadałaby ona również nie 
małe znaczenie dla Krakowa, stanowiąc nej 
krótsze połączenie z Żakopanem. W ostatnim 
czssia zawiązsło się towarzystwo udziałowe w 
Wiśniczu, które na wniesione podania do mini 
sterstwa koloi, otrzymało pozwolenie na prze- 
prowadzenie trasy kolejowej do Wiśnicza ro- 
wego. W ten sposób zostanie zbudowanych 7 
pierwszych kilometrów zamierzonej linii, Czy i 
kiedy nastąpi da!sza budowa, niewiadomo, je- 
dnak ma się w tej sprawie odbyć wiec publi- 
czny w Wiśniczu. 


Proces Banki parcelacyjnego. 


Lwów, '12 kwietnia. 


Dziś przystąpiono do dalszego przesłu: 
chania osk. Dra Deskura. Oświadcza, że bi- 
lansów nigdy nie fałszowano; bilans zesta- 
wiony przez znawców jest nieprawdziwy. Za- 
rzucono nie fałszewanie bilansów, lecz tylko 
fałszywy system bilansowania. Co do wyso: 
kich wydatków administracyjnych podnosi, 
że nie wszystkie były takie, iżby nie wróciły 
się bankowi. Polemizuje z orzeczeniem zna- 
wców i pcwołuje się na to, że każdy krok 
dyrekcyi był kontrolowany przez Bank kraj. 
i komisyę z ramienia walnego zgromadzenia. 
Ci wszyscy byli innego zdania, niż znawcy 
sądowi, których kwalifikacye krytykuje, — 
Twierdzi, że cały swój majątek włożył w Bank 
parcelacyjny ; zaprzeczył stanowczo, jakoby 
operowano fałszywymi wekslami. Wystąpił 
też przeuiw byłemu buchałterowi banku, Wy 
rzykowskie:nu, oraz przeciw agltacyi naro 
dowych dem. przeciw bankowi. Odpiera też 
zarzut co do nie istniejących pretensyj hipo- 
tecznych, powołując się w tym względzie na 
opinię dyrektorów banków, którzy będą prze- 
słuchani. 

Po półgodzinnej przerwie omawiał oskar- 
żony zarzut lekkomyślnej krydy. Niewypła 
calności banku aż do likwidacyi nie było, 
były tylko przemijające trudności bez winy 
dyrekcyi; przesilenie finansowe było wówczas 
ogólne. Przyczyniło się także to, że od roku 
1905 bank parcelacyjny był przedmiotem cią 
głych ataków ze strony partyi narodowo 
demokratycznej, 

W dalszym ciągu swych zeznań osk. Dr 
Deskur wywodzi, że urządzono na bank for- 
malną nagonkę, która bardzo niekorzystnie 
oddziaływała na interesa finansowe banku. 
Osk. podnosi, że poza doRiesieniem Dra 
Grabskiego do proKuratoryi o nie więcej nie 
zostali dyrektorzy banku pars. oskarżeni. 
Stagnacya finansowa panowała równocześnie 
i w innych bankach, ale iane banki niə byzy 
atakowane i przy pomocy znaczniejszych po: 
życzek ze stagnacyi tej wyrosły obronną 
ręką. Niepowodzenia te należy traktować 
jako nieszczęśliwe wypadki. 

Następnie oskarżony omawiał sprawę wy- 


sokich pensyi, podniesionych w akcie oskar- 
żenia. W ostatnich kilku latach ohroty finan: 


węgierskiego | sowe przy zakupnie majątków dochodziły do 
ambasadora przy Watykanie urzędowe donie- | przy zakupnie mają y 


około 20,000000 kor, gdyby więc oskarżo- 
ny był wziął tylko 1 proc. od tej sumy za 
usługi prawne, to wynosiłoby to więcej, jak 
pensye jego i dyr. Poznańskiego. 

Dalej wykazuje niesłuszność zarzutu, co 
do wielkiej liczby urzędników w Banku i 
zarzutu co do interesów delegatów Banku. 


Zmarli. Kazimierz Nagóreck!, dyrektor | Delegaci nie zarabiali rocznie więcej jak 4— 


gimnasgyum stryjskiego, 


zmarł onegdaj we Lwo- |5000 kor. Trudności sprawiała sprawa wy- 


wie w zakładzie kulparkowskim. Pozostawia po |Szukania ludzi na posady do zawiadywania 


sobi6 żal młodzieży, której był szczerym qrzy- 
jacielem, 


majątkami, nikt bowiem nio chce objąć ta- 
kiej posady wiedząc, że majątek będzie wkró- 
tce rozparcelowany, nie dziw więc, że dawa- 
no takie posady ekonomom oraz, że oskar 


Rerertasz tegtra miejskiege w Grazowie. |żony posyłał na takie posady swych powi- 


Piątek. „Demostenes“, tragedya w 7 odsł. z pro- 
logiem Tad. Konczyńskiego 

Sobota. „Lilije*, dramat w 4 akt. wierszem Lud. 
Hieronima Morśtina, (TI występ gościnny p. Siema- 
Bz%owej). 

Niedziela popoł „Kościuszko pod Racławicami“, 
obraz hist. W. Lasoty, (Ceny zwykłe). 

Niedziela wieczór, „Lilije”. 

Poniedziałek. „Warszawianka, pieśń z r. 1831 
St Wyspiańskiego i „Sędziowie, St. Wysp. (IV wy- 
stęp p. Siemianzkowej). 


— 


Węgiel „Kmita“ 


z jednej wyłącznie polskiej i katolickiej kopalni w 

raju, przewyzszający dobrocią drogie marki pruskie, 
de nabycia na Składzie węgla „Kmita“, ul. Warszaw- 
ska (tuż za mostem) num, tel. 1147. Ceny najniższe. 


nowatych, gdyż lepiej zająć ludzi, do któ- 
rych ma się zaufanie, jak obcych. 

Następnie szeregiem cyfr odpierał zarzut 
co do stosunku kapitału własnego do obce 
go. Przy kupnie majątków bez uchwały ra- 
dy nacz. kierował się jaknajlepszemi chęcia- 


kazanych w r. 1909 przez dyr. Poznańskie 
go w sumie 390.000 kor, wyjaśnia w ten 
sposób, że bilans dyr. S. był niedokładny. 
Według sporządzonego przez osk. bilansu 
systemem dawnym, straty te wynosiły tyl- 
ko 197278 kor. Gdyby nie była nastąpiła 


GŁOS NARODU z dnia 13 kwietnia 1912. 


Btr, 3. 


no kredytu; ataki 
stron parto do likwidacyi, bo tylko pod tym 
warunkiam obiecana była pomoc Sanacyjna, 
zgodzono się więc na konkurs. 
cielu Ludu* ogłaszano nie dlatego, że człon. 
kiem rady nadzorczej był redaktor tego pi- 
sma poseł Stapiński, ale dlatago, ża ogłosze- 
nia te przynosiły Bankowi realne korzyści, 
O godzinie 215 zakończył oskarżony De- 
skur swe wywody. Jutro zadawać mu będą 
pytania przewodniczący, prokurator i inni. 


Węgry i Chorwacya. 
tałegramy „Higsa Narudn*" x dnia 12 kwietnia. 


Z sejmu węgierskiego. 

Budapeszt. (T. B.) Przed rozpoczęciem po- 
siedzenia sejmu szereg członków  partyi 
Justha i klubu  bespartyjnych z roku 48 
zjawił się u prezydenta, prosząc pod najroz- 
maitszymi tytułami o pozwolenie zabrania 
głosu przed porządkiem dziennym; między 
innemi chciano omawiać stosunki Chorwa- 
cyi. Prez. odmówił, a tylko pozwolił posłowi 
Eitnerowi na wniesienie interpelacyi, w ciągu 
posiedzenia w Sprawie zajść w Komarnie. 

Początek posiedzenia o g. 10 m. 30; sala 
pełna. 

Prezydent zawiadomił o wyborze Sarka- 
ny'ego w Komornie, opozycya na to woła: 
Ile wybór kosztował? 

Przed porządkiem dziennym prezydent 
podał do wiadomości prośbę pos. LovasBy'ego 
o udzielenie urlopu. Prezydent postawił 
wniosek o udzielenie. Z partyi Justha przed- 
łożono jednak wniosek podpisany przez 20 
posłów, by głosować nad tem imiennie. Po 
powaem wahaniu prez. zarządził imienne 
glosowanie. Gdy 2 członkowie pracy nie 
chcieli oddać głosu, wywiązała się nad tem 
dyskusya regulaminowa. 


Walka z obstrukoyą. 


Budapeszt. (Tel. wł.) Posiedzenie Sejmu 
było dzisiaj bardzo burzliwe. Opozycya nie 
dopuściła do rozpoczęcia obrad nad ustawą 
wojskową, mimo, iż stanowiła ona jedyny 
punkt porsądku dziennego. Opozycya wystą: 
piła kilkakrotnie z żądaniem posiedzeń pou- 
fnyckh, oraz przeprowadziła kilka głosowań 
imiennych. 

Również wynikły silne sprzeczki i spory 
między opozycyą a członkami prezydyum, 
tem bardziej, że pierwszy wiceprezydent Sej- 
mu, który uchodzi sa męża zaufania hr. Ti- 
szy, dopuścił się kilku nielegalnych czynów, 
tak, iż nawet część stronnictwa rządowego 
była oburzona. 

Zdaje się, że opozycya, która bardzo sta- 
rannie przygotowała obstrukcyę, ma racyę, 
że nie pozwoli na dalsze obrady, zwłaszcza, 
że część partyi Kossutha połączyła się 
z nią. 


Zmiana kierownictwa sejmu węg. 


Budapeszt. (Tel. wł.) Utrzymuje się po- 
głoska, że prezydent Sejmu węgierskiego 
Navay przy końcu dzisiejszego posiedzenia 
lub najdalej jutro ustąpi, nie godząc się na 
stosowanie obostrzeń regulaminowych wobec 
opozycyi. Prezydentem Sejmu zostanie mąż 
zaufania hr. Tiszy, wiceprezydent Beoti 


Konferencya węg. ministrów. 


Budapeszt. (T. B.) Pod przewodnictwem 
prozydazta ministrów hr. Khuen-Heder: 
varego odbyła się wczoraj rada mini- 
steryslna, która trwała dwie godziny. 


Z partyi Justha, 


Budapeszt. (T. B) Partya Justha odby- 
ła wczoraj posiedzenie, na którem prezydent 
oświadczył, że stronnictwo trwa przy 8wo- 
jem żądaniu w sprawia ogólnego, rów- 
nego itajnego prawa wyborczego. 
Podczas omówienia sytuacyi politycznej pre- 
zydent Justh stwierdził, że nia ma powodu 
do świeżych uchwił. Obowiązkiem: stronni- 
ctwa jest dalsza walka aż do zwycięstwa. 

Prezydent przedstawił następnie poło: 
żenie w Chorwacył. Rozwinęła się dłuż- 
sza dyskusya. Wybrano specyalną komisyę 
której polecono zdanie sprawy O całym kom: 
pleksie kwestyi chorwackich ze stanowiska 
konstytucyi węgierskiej. 


Protest przeciw represy0m. 

Zagrzeb. (Tel. wł.) Związek chorwackich 
dziennikarzy uchwalił rezolucyę, w której 
zapowiada wystosowanie memoryalu do wszy- 
stkich stowarzyszeń dziennikarskich monar- 
chi i zagranicy, celem przedstawienia smu- 
tnych stosunków, jakie obecnie nastały dla 
prasy chorwackiej. 


Samoobrona Chorwatów. 

Tryest. (Tel. wł.) Pomimo zaprzeczeń, do- 
noszą pisma chorwackie, żs posłowie dal 
matyńscy zamierzają podjąć obstrukcyę w 
sprawie rządów absolutnych w Chorwacył. 


Zauważyć jednak trzeba, iż posłowie dalma- | Przybył do Wiednia, aby prowadzić rokowa- 
tyńacy posiadają wielkie wyrobienie polity- | 


czne i rozumieją, że niestosownem będzie 
obecnie rozdrażniać rząd austryacki. 

„Zeit“ donosi, że prokuratorya konfisku- 
je pisma chorwackie wychodzące w Dałma- 
cyi za protesty przaciw absołutnym rządom 
w Chorwacyi. 
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Przed wyborami do Dumy. 


Petersburg. (Te!. wł) „Birżew. Wied.“ za- 
mieszczają rozmowę z wybitnymi przywód- 


cami październikowców w sprawie wyborów  lakami na nowo. 
likwidacya, można było mieć jeszcze nad: |do IV 


Dumy. Wydana będzie deklaracya 


| 
padały ze wszystkich 


miaru sprawiedliwosci administracyjnej, po- 
legająca na założeniu organu do wnoszenia 
skarg na działalność gubernatorów. Taktyka 


W „Przyja- wyborcza październikowców będzie połegała 


jakoby głównie na walce ze skrajnymi pra: 
wicoweaini. Wogóle IV Duma — lak prze 
widują październikowcy — pod względem 
swego składu partyjnego nie ulegnie znacz- 
nej zmianie. 


0 wolność słowa. 


Petersburg. (T. wł) Wobec sprawy Goło- 
łobowa, „Nowoje Wremia* wyraża opinię, że 
wolność słowa posłów w zakresie osubistych 
wycieczek z mównicy w Dumie dopuszczalna 
Jest w stosunku jedynie do przedstawicieli 
rządu, w których obronie zawsze może wy- 
stąpić rząd z tejże mównicy. Powcłuląs się 
na konstytucyę angielską, autor artykułu w 
„Now. Wremii* utrzymuje, że wypowiadane 
z mównicy w Dumie wycieczki osobiste oraz 
oskarżenia pod adresem osób prywatnych 
winny być karane. 


Rząd rosyjski „còntra“ akcyl prze- 
oiwgłodowej. 

Petersburg. (Tel. wł.) Do pism tutejszych 
donoszą z miejscowości dotkniętych klęską 
głodu, że policya wystąpiła z szeregiem no- 
wych szykan wobec prywatnej akcyi zbie- 
rania składek na rzecz głodnych. Listy skład- 
kowe mogą posiadać osoby li tylko „pra- 
womyślne* politycznie. 


Nowy ambasador rosyjski. 

Petersburg. (Tel. wł.) Odjazd Giersa, no- 
wego ambasadora rosyjskiego do Konstan: 
tynopola nastąpi w najbliższych dniach. 

Konferował on w tych dniach bardzo u: 
silnie z ministrem spraw zagranicznych. — 
Giers zaraz po przybyciu do Konstantynopo- 
la, podejmie pośrednictwo pokojowe między 
Turcyą a Włochami. 

Jak zapewniają, nietylko Włochy, ala i 
Inni członkowie trójprzymierza wtajemnicze 
ni są w int:ncye rządu rosyjskiego. 


Naokoło wojny. 


Z Tripelisu. 


Konstantynopol. (Tel. wł.) Eaver-bej donosi 
w depeszy, że 2 b. m. zaatakował koło Ben 
gbagi pułk piechoty włoskiej, wspomagany 
artyleryą polną i okrętową. Wojska tureckie 
zmusiły Włochów do odwrotu, a ci cofając 
się zostawili na polu walki siedmtu oficerów 
i 150 żołnierzy zabitych. 


Zatrzymanie okrętu. 

Hamburg. (Tel. wł) Z Aleksandryi dono- 
szą, że statek wcjeuny włoski zatrzymał 
parowiec niemiecki „Bülow“ płynący z Mal- 
ty do Aleksaundryi. Parowiec musiał udać 
s'ę do jednego z portów włoskich, gdyż 
wiózł 11 beczek amunicyi. Jak się okazało 
amunicya przeznaczona była dla niemieckie- 
go statku wojennego „Gaier*. Na skutek in- 
terwencyi dyplomatycznej parowiec został 
wypuszczony na wolność. 


Pogotowie wojenne. 

Saloniki. (Tel. wł.) Dowódca korpusu Sało- 
niokiego nakazał oficerom wszystkich załóg, 
aby nie wydalali sią z miejscowości, w któ- 
rych pełnią służbą, nawet za uslopami pól- 
dniowymi. 

Wogóle, w całej Turcyi europejskiej wła- 
dze woiskowe odmawiają oficerom urlo- 
pów. 


Rzym. (Tel. wł) W Garioni wylądowała 
dywizya włoska przed zachodem słońca i prze- 
nocowała obok wybrzeży, umocniwszy swe 
pozycye szańcami polowymi. O świcie część 
dywizyi zajęła fort turecki Farwa. Załoga 
turecka broniła się bardzo dzielnie i z trudem 
tylko wzięto ją do niewoli. Zadaniem tej 
dywizyi jest obsadzenie dróg karawanowych, 
którymi przemyca się do Tripolisu broń 
i żywncść. 

Konstantynopol. (Tel. wł.) Ambasadorzy 
tureccy donoszą, że akcya floty włoskiej roz- 
pocznie się 25 b. m na morzu Egej- 
skiem. 

Konstantynopol. (T. B.) W kołach Porty 
ohiega pogłoska, że flota angielska przybę- 
dzie w przeciągu dni czternastu Ra Archi- 
pelag. 


ieliesramy. 


Żalegiajuy „GłoBu Naeatus s dnia 12 kwietnis. 


Ządania ukraińców. 


Wiedeń. (Tel. wł.) „N. F. Presse“ donosi, 
że prezes kluku ukraińskiego, Dr Lewicki, 


nia g hr. Stuergkhiem w sprawie życzeń u- 
kraińców, na czele których stoi sprawa za- 
łożenia uniwersytetu ruskiego. 

Podobno podczas mowy obstrukcyjnej po- 
sła Starucha przyrzekł prezydent ministrów 
ukraińcom, ża rozpocznie z nimi rokowania 
po Wielkanocy. Jak doniosła wczoraj „Poln. 
Corr.* Rusini domagają się, aby gabinet po- 
starał się o wydanie rozporządzenia cesar- 
skiego, wzywającego rząd do założenia ru- 
skiego uniwersytetu. W parlamencie obiega 
pogłoska, że rząd zasadniczo gotów jest po- 
czynić ustępstwa Rusinom, ale tylko w po- 
rozumieniu z Kołem polskiem. — Po zebraniu 
Izby rozpoczną się więc układy Rusinów s Po- 


Zamiary party! chrześcijańsko- 


wyżkę po zrealizowaniu interesów Banku. stronnictwa, zawierająca wyliczenie realnych. 


mi do interesów Banku. Kwestyę strat 3 
Za 2 lata dalsze mógłby był Bank zarobić | praktycznych projektów. Na pierwszem miej- społecznej. 


się uchwaleniu w delegacyach prowizoryum 
budżetowego. Domaga się ona, aby stano- 
wcgo uchwalono cały budźaż, gdyż hr. Khuen 
Hedervary do tego poprzeduio się zobowią- 
zał. ChrzeŚc.-społeszni sądzą, że dość już jest 
ustępstw dla rządu węg. 


Zwołanie delegacyl. 
Budapeszt. (Tel. wł.) Hr. Khuen Hederva"- 
ry udaje się jutro do Wiednia, aby ostate- 
cznie ustalić losy zwołania delegacyi. Utrzy- 
muje się pogłoska, żezdelegacye uchwalą tyl- 
ko krótkie prowizoryum budżetowe. 


Zabójstwo i samobójstwo w sądzie. 


Nagy Toploczany. (T. R.) Przed tutejszym 
sądem powiatowym toczyła się wczoraj rosg- 
prawa na skargę właściciela dóbr Labo 
przeciw właścicielowi dóbr Emerykowi Ha- 
neceso. Gdy sędzia powiatowy Kramarzyk 
ogłosił wyrok, podług którego Hancso część 
swoich posiadłości ma oddać stronie skar- 
żącej Labo, Hanzso wyciągnął rewolwer i 
Btrzelił do sędziego. Strzał jednak ehy- 
bił. Następnie strzelił Hancso do skarżącego 
Labo i położył go trupem na miejscu. Hancso, 
zanim zdołano go ująć dał do siebie strzał i 
zranił się śmiertelnie w piersi. 


Oszczerstwa rosyjskie. 


Petersburg. (T. wł.) „Wiecz. Wremia* sa- 
mieszcza artykuł, poświęcony przedstawieniu 
rzekomego „smutnego położenia" Rosyan 
prawosławnych w Galicyi, którzy podczas 
Wielkiejnocy ubiegłej mieli uledz wamożonym 


jakoby „prześladowaniom* ze strony władz 


austryackich, oraz metropolity hr. Szepty- 
ckiego. Jednocześnie artykuł podkreśla po- 
pieranie Ukraińców i pokrywanie nawet ich 
10 milionowych roztrwonień. Stąd autor arty- 
kułu wyprowadza wniosek, że oczywiście 
Austrya zamierza coś poważnego przeciwko 
narodowi rosyjskiemu. 


Home-rule w parlamencie angielskim. 


Londyn. (T. B.) Dyskusya w lzbie gmin 
nad bilem home:-rule przeszła wczoraj 
bardzo spokojnie. Wiele szczegółów przedło- 
żenia jeBt Jeszcze niewyjaśnionych, a zanim 
tekst billu nie będzie ogłoszony, nie może 
istnieć pełna jasność co do wszystkich po- 
stanowień. Liberali i nacyonaliści odnoszą 
się korzystnie do bilu Dyskusya będzie kon- 
tynuowaną w poniedziałek I wtorek. 

Londyn. (Tel. wł.) Parlament angielski jest 
zapatrywania, że bill homerulu wniesiony 0- 
becnie jest bardziej umiarkowany, niż oba 
poprzednie bille Gladstone'a. Ma wobec tego 
szanse praejścia. Unioniści mimo to zapowia- 
dają gwałtowną walkę przeciw ustawie. Rząd 
jednak sądzi, że przeprowadzi ją przez obie 
Izby. 


Mongoli odrywają się od Chiu.. 

Kuldża. (Pet. aj. tel.) Mongoli oderwali się 
od republiki i skoncentrowali wojska nad Pe- 
kes. Większość wysłanych przez Chińczyków 
wywiadowców została wyMordowaną: Rząd 
postanowił próbować w drodze pokojowej 
nakłonić Mongołów do zrzeczenia się samia- 
ru utworzenia własnej republiki, w przeci- 
wnym razie wystąpi przeciw nim z siłą 
zbrojną, 


Turcya ustępuje. 

Chol. (Prow. Azerbejdżan w Persyi). (Pet. 
Ag. tel.) Jenerał turecki Drohapir-basza, 
który tu przybył, oświadczył podczas wizyty 
oficyalnej u wice-konsula rosyjskisgo, że ma 
od rządu swego polecenie usunąć te niepo- 
rozumienia, które powstały wskutek sarzą- 
dzeń wydanych przez Turcyę w kwesty! gra- 
nicy turecko- perskiej, a które obudziły nie- 
spodziewanie nieufność u Rosy!. 

Jenerał zsapewn.ł, że Turcya nle może 
żywić żadnych zamiarów nieprzyjaznych wo- 
bec swego potężnegu sąsiada. Nieznaczne 
zarządzenia wojskowe, wydane przez Turcyę 
w perskim obszarze przez Turcyg zajętym, 
miały jedynia na celu utrzymanie powagi 
Turcyi. 


Represye. 
Berlin. (Tel. wł.) „Morgen Post“ donosi 


z Konstantynopola, że w Salonice areszto- 
wano przywódcę socyalistów tureckich, 


Insbruk. (T. B.) Nieznani sprawcy włamali 
się do budynku stacyjnego w Lana i srabo- 
wali g kasy 2100 kor. 

Zytomierz. (Tel. wł.) Tutejsze pismo „Żiśń 
Wcłyni* donosi, że obecnie po całym Woły- 
niu snuje się mnóstwo szpiegów austryac- 
kich. 

Bangor. (Stany Zjednoczone). (T. B.) Kon- 
went republikański oświadczył się sa Roo- 
seveltem, — jako kandydatem na prezy- 
denta. 


Nadesłane. 


Za artykuły w tej rubryce Redakcya nie 
przyjmuje żadnej odpowiedszialności. 


„Król Jagiełło" 


najlepsze Verge bibułki do papierosów I tutki. 
Próbki franco u M, Tramera Lwów, Kochanowska i1. 


PODWÓJNIE SŁODOWE 


Z BROWARU 
AUSTRIA vsWIEDNIU 


RAWDZIWE TYLKO Z TA ETYKIETA 
GŁÓWNA SPRZEDAŻ W KRAKOWIE W SKŁADZIE PRZY 


253000 kor., co z nadwyżką pokryłoby tę scu będzie postawiona reforma I-go depar- Wiedeń. (Tel. wł.) Korespondent „Austria* 


i 5 UL. JAGIELLOŃSKIEJ 5. BIURO PRZY UL. STAROWIŚLNEJ 6. 
stratę 197.278. Jednakże zewsząd odmówio- tamentu senatu. Następnie organizacya wy-|donosi, że partya chrześc.-społ. sprzeciwia 


TELEFON NR. 400. 


R 


K. ZAJĄCZKOWSK 


E E Kraków, Piac Maryack! Nr. 8 E E 
— Największy HANDEL OBRAZOW I DEWOCYONALI. 


m = 


aa y praktyczne i artystyczne podarki = 


B a — 85 
OBRAZKI na papierze, atłasie, porcelanie, srebrne i metalowe, opr. jako etui, 
m lub też na płytach oniksowych, mahoniowych itp. Medaliki, Krzyżyki, Ró- 
u żańce, łańcuszki srebrne i metalowe, Kslłążeczki do nabożeństwa „Zdrowaś 


Marya“, „Pod Twoją Obronę 
— po cenach najniższych w dużym wyborze — 


„13 AZT! 


j *, „O Naśladowaniu Chrystusa“ itp. — poleca 


pomara WM wzw 


| nia 


NE ME O M m ‘MM a 


jest nietylko jedynie ogniotrwałem, ale i wiecznem 
dlatego najtańszem. — Poświadczeń krycia kościo- 
łów, klasztorów i domów bez liku. 
Zamawiajcie tylko u firmy Zamawiajcie tylko u firmy 


„Universale,, owira 


Krowoderska 15 


Pokrycie dachówką 


_„ETERNIT” 


Pensyonat Józefy Rogoszow 
Kraków, ulica Graniczna 14, I. piętro, 
polota pokoje z calom utrzymaniem dla l 


Str. 4 


je, 
NI =: 
Zi 


Zaklad artystyczno 
kamieniars. i budowli. 


i Józefa KULESZY 


E naprzeciw amentarza 
p w Krakowie posiada 
6 wielki wybór gote- 
"| wych pomników z pis- 
M skowca, granitu i mar- 
Í muru. Podejmuje się 


| ora] wykonania grobów w 


$ miejscu i na prowin- N 


cyt Telefon 1353. s 


A —Z4A—AD 
W Krakowie, ulica Kanonicza L. 18. 
JEDYNA W KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maszyncwych 


Ignacego Wurma. 


a 
A 


AN 


Suszone owoce 


na kompoty 


Morele, Gruszki 
Sliwki i Jabłka 


poleca po najtańszej cenłe 
- l najlepszej jakości 


Wciciach Olszowski 
Kraków, Mały rynek. 


Wystarczy raz uczynić próbę, aby się 
przekonać o znakomitym gatunku 


Zał F a lą mego własne- 
Płócien i we 


go wyrobu 
na koszule, prześcieradeł bez szwu. 
ręczników, obrusów, chustek, dym, 
itd. — Kto raz spróbował, ten został 
stałym moim odbiorcą. Cenniki i pró- 
bki wysyłam darmo i opłatnie, — 
— Upraszam adresować tylko: — 


Mieczysław Gonet 


Ost. poczta loco GalicyaW Korczynie 


posz” 5. 


zz 


patoka 


kuracyjny ł deserowy, z własnej pasieki, 
w 5-kllowych puszkach po 7 kor. 50 hal, 
a miód do picia w 5-kilowych demionach 
wysyła opłatnie Ks. W. MIKITKA proboszcz 
w Kupczyńcach, pcczta Denysów. 40 0 


Biuro techniczne 
Alojzego Jakubowskiego, 


autoryzowanego geometry cywilnego w Kra- 
kowie ul. Slemieradzkiego L 23 potrzebuje 
samodzielnego asystenta zdolnego do za: 
stępstwa. Odpis świadectwa z egzaminu pa- 
ństwowego oraz swiadectwa z cdbytej pra- 
ktyki, (które nie będą zwrócone) należy adre- 
Bować do biura. Refiektuje się na siły bardzo 
dohre. 542 3 2 


I VIA VA NII NA NIA LAS 
Od I korony 


Snklenki dziecinne 


Od 4 koron 
Snknie damskie 


w Krakowie ul. Grodzka L 18. 


RYOWOWKYOWAVSYA 
Bilaga o litość 


staruszka, 87 lat licząca, wdowa po wete- 
ranie x r. 1831, mająca przy sohie nieule- 
czalnie chorą córkę, uprasza o wspomożenia 
jakimkolwiek datkiem. Łaskawe datki n‘ 
ten cel przyjmnje Adm. „Głosu Narodu“ 


odznacza eię'trwałym zapachem i jako 
wyró 

(Cena Fakona kor. 22301 kor, 1'30. 

u d., Namaka Szewska 1.5, u Fr. Zepetka, 


Kwiatowa wada kolońska 
b krajowy dorównywa lepszym 
Slenna l 12.u Spersa 4 $p. Flory 


lullana Józefowicza 
fabrykatom zagranicznym. 
W Krakowie u Relma fl $p. linia A-B 
aDaka 
©raz innych pezfumeryach 


a 


Glos Narodu s dnia 13, Kwietnia 1912. 


C. K. AUSTRYACKIE KOLEJE PANSTWOWE. 
(C. K. Dyrekcya Kolei Północnej). 


WYCIĄG Z ROZKŁADU JAZDY 


pociągów osobowych i pospiesznych, kursujących > Krakowa i do Krakowa. 
Ważny ud i października 101. r. 


ź Nr. 84, 
EJ ZAŁOZONY W ROKU 1272. 
ZAKŁAD 
„DóT.-KANIENTARSKI 
BRACI 
REMBECKIGH 
w Krakowie 


1245 | 354| 528] 652| 923| 157| 230| 610] 646, 95% 1039 A odj. Kraków przyj. + 309| 542| 610| 720 
136) 471) 632| 731/1932| 302| 314| 716| 747, 1043 1129 ? przyj. Trzebinia odj. | 230! 456| 525) 622 
— | 626) 78) — |1157) — | 504) — | 930) 1155 — ; : Granica rę | L= | zje |= 
— |— | 746) — |1220| — | 507) — | 904) — |— į s» Mysłowice » = SRS |= 
450 | 603| 937| 937| 150| 550| 445) -— |1032| — i- t w Bielsk , 1188 | ===" | — 
520| g27 |1141 | 1141! 339] 956) 637] — 11258) — | — į » Opawa (dw. k. półn.) „ ME" Ea Te 
554| 936' 308|1256| 538| 1130| 738| — | 25| — | — " Ołomuniec (gł. dw.) , 1022 |1202 |1202) — 
926 |1123| 400, 400| 718/$ 5I6|1Qf4 | — | 618| 618) 618 | 1 Borno n 628| — |1048| — 
810 1242| 738) 320 g56| 502) 955| — | 648 620 768 | , Wiedeń (dw. k- póła.) ,, 748 | 910| 955| — 


§ przez Brzecławę. 


Pociągi pospieszne oznaczone są grubym drukiem liczb godzinowych. 
Godziny nocne, licząc od 6-ej wieczór aż do godziny 5-ej minut 59 ranc, uwydatnione są przez podkreślenie minut 


ETC 


w najnowszych towarach N 
poleca 


Zygmunt SLIM 


Hafty. Aplikacye, Rękawiczki, « 
Pończochy, Parasole, parasolki, Rolmierze koronkowe, 


Ceny umiarkowane. 


OWOŚCI DLA PAŃ 


Kraków Rynek gi. linia A-B. (obok gł. 


(a mianowicie:) Bluzy, batystowe, zefirowe i jedwabne, halki, kapelusiki (czapki) spor- 
towe, woale gazowe, $zale jedwabne, koronkowe i gazowe, 


Wstążki Koronki. gazy, tiule i volanty koronkowe na suknie. Materye jedwabne, 
glacé damskie, jełonkowe, niciane i jedwabne. 


ryszki, Kołnierzyki, Piura strusie, Kwiaty, Bledy angielskie. P erfumerye, SZCZO- 
tki, szpilki i grzebienie szyldkretowe, Guziki Przybory do szycia i drobiazgi. 


| ZEBAJ 


|_| 
na sezon wlosenny I letni 


BOa z piór strusich. 
aboty, Krawaty, Welonki 


Towar; doborowy. 


940| 1159| 245| 452 
832| 1059) 205| 347 
628) 924| — | 214 
a 937 | — 154 
610| 741|1210| 120 
— 549 | 1102) 930 
1202| 408| 948| 810 
1048 |$1108| 815| 543 
630 | 1040 740 — 


ZNZNZSZYZNZNZY 
Prosi o wsparcie 


człowiek 60.cio letni, przez dłuższą chorobę 
niezdolny do pracy, wyczerpawszy wszystkie 
środki materyalne, a mając do utrzymania 
czworo kształcących się dzieci. Datki przyj- 


muje Administracya „Głosu Narodu". 
AZLA ZA IA LAILA IAL, 
LM 


KAMIL BAUM 


w Tarnowle. 
Skład papleru I drukarnis 
POLECA 


4000 kopert z firma 
kupiecką 
koron 4., urzędow. kor, 5. 
Znakamicie gumowane 


i 0%e 
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droz) 


Te zę O En 7 


Polecamy go cò wszystkim, którzy TE i bać do 
Ameryki fb Kanady, ka ndali FU ina ez: : 
fyiko wprost do 
Biwa podróży Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu. 
które nie ma źadnych agentów, ani naganisczy. 


ZAŁOŻONA W ROKU 1890 FABRYKA 


Jozefa Goreckiego 


= - fabrycznych prowadzi w 4 oddziałach 
1. WYROB 
SIATEK dela A 2. WYROB 
znych, Sima- | A 
kowych tka- w A MEBLI żela- 
nych i fali- * |< znych i mo- 
stych dla o- a (i =9  siężnych dla 
grodzeń it p. CZ Aa: LE prywatnego 
wraz z wyt- Ferat ma La E nżytku, oraz 
wórnią drutu 1] a 30 szpitali kli 
gładkiego i is- = DURNE 
kolczastego -1 H: 7“ nik i t. p. u- 
oraz z cynko mf rządzeń. 
wnią drutu. da Aad 

«Akce 219 0 5 


3. WYROBY KUTE dla robót bndowlanych i arcbitektoniczaych w zakres arty- 
stycznego ślusarstwa wchodzące i połączone z urządzeniem do samorodnego spa- 
jania metali. 4. KONSTRUKCYE ŻELAZNE z architekturą w związku stojące jak 
— schody różnego systemu, werandy, pawilony, dachy, markizy mostki dla pie- 
szych i mniejsze przejazdowe, okna i drzwi e żelaznych patentowych odrzwiach 
(futrynach) it. p. BIURO INFORMACYJNE z magazynem gotowych mebli i u- 
rządzeń otwarte w starej fabryce na ul. św. Wawrzyńca N. 26 w Krakowie 


Telefon dla fabryki L. 277, dla Magazynu L. 2048 
Adres listów 1 telegramów: JÓZEF GORECKI PODGÓRZE — KRAXÓW 


Pyzechowanie Nir rzez ab 


uskutecznia 


Magazyn futer 


omów l. Wrońskiego 


i Kraków, Pi. Szczepański I. 2 
Chłodnia elektryczna. 


480 105 Pierwszorzędna pracownia. 


Imieniem Spółki komandytowej właścicieli „Głosu Narodu, Wydawca i edpowiedsialny redaktor Jən Waiyasik 


d ` = 
zz ma pór ma + f- 


Ze względu na kor-ystne widoki gry 
tunek losów najlepszy do 


2 losy kredyt*weziemskie „_ ,„ 1889 
3 


1 + n n 3 


E 


EDWARD URDI 


Ceny niskie ! 


'"': R. Rząca 
. rj [|] 


w Krakowie ulita św. Gertrudy i. 4. 
> yrebis pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lekarskiego “iak polecone 


przez toż 


WODY MINERALNE SZTUCZNE 
odpowiadające składem chemiczsym wodoin: 
%  Bilińskiej, Giesshiblerskiej, Vichy, Nomburg, Kissingen Æ% 


tudzież specyalne lecznicze jaz : litową, bromową, jodową , żelazistą kwaśną, 
oraz inne wody mineralne z przep'su prof. Jaworskiego Sprzedaż cząstkowa 


w aptekach i drogueryach. 


3 GŁOWNE WYGRANE ROCZNIE 


5 stycznia główna wygrana K. 100.000, 9 maja główna wygrana 60.000 
5. września główna wygrana K. 60.000 i wielka ilość ubocznych wygranych 


300 LOSY ZIEMSKIE KREDYT. z roku 1888. 


Nejbliższe ciągnienie juź na 6 maja 
:: Główna wygrana koron 60,000 :: 


Los kredytowy zieiuski 30/, z r. 1839 w rata:h miesięcznych po _K. 7, 8, 10 — 


Przy zmianie Kursu reguluje się cenę jak najtaniej. 
Za nadesłaniem pierwszej raty przekazem pocztowem wprost do mnie, wysyłam 
urzędownie wystawiony dokument sprzedaży, który upoważnia do natychmiasto- 
wego, wyłącznego, niepodzielnego grania Pierwsza rata może hyć także ściągnię - 
a za pomocą pobrania pocztowego. 


(we wlasnym domu). Uczciwych, stałych 
odsprzedawców przyjmuje wszędzie. 


«Fabryka wód minerdlnych sztucznych 1 specyalnie leczniczych 


pod firmą 


e 
| cod 


— polecam te ostatnie jako najlepszy ga 
kupna, jak również polecam: 


14, 16, 20 — 


DO y 
20, 24, 30 


Po yp 


21 n 
33 n 


Dom baokowy Grosser Platz 2325. CI 


Wysoka prowizya! 


i ChmurSski :-: 


Towarzystwo 


— Cenniki na żądanie durmo 


Dyrektcr. Pref. A. Holzt. 


Programy etc. 


Lekarz kierujący Dr. F We: ner 


|vbalatcryum, gabinet Róntgenowsk; 
Kuracya letnta | zimowa Stareżytn g 
[ark h6) wetr cac p merza 


R 

Technikum 
Wyższy Zakład raukowy dia wykształcenia w elektrotechnice i budowie 
maszyn — Oddzielne cddzlaly dla inżynierów, techników i werkmistrzów. 


Lakcratorya elektrotechniozne i maszynowe. Warsztaty fabryczno-naukowe 
W roku szkolnym 36 było Kształcących się 3610. 


o 


-3' bęj'e 


Królestwo saskie. 


udziela Sekreteryat. 


| Zakłady lecznicze Dra Brehmer'a. 


TF 


ch _ —- 

sry s —- 

. lesltscezs wale Cpalenie 
gorącą para — Prctpekly kLerpłatnie 
Slacya kol Friedland, Bes Breelau. 


-_Górbersdorf na Śląsku. | 


=- 
P 


FR. SEZEMSKÝ 
FABRYKI ŚWIEC I WYROBÓW WOSKOWYCH 


ML. £EOLESLAW 
Czechy 


+32" 


BIAŁA 
Galloya 


POLECA SWE PIERWSZORZĘDNE WYROBY DLA 
PRZEWIELEBNEGO DUCHOWIEŃSTWA | KUPCÓW. 


Bez konkurencyj. Cenniki darmo i opłatnie. Liczne świadectwa 
od przewielehnego duchowieństwa do dyspozycyi. 


| porz 


Rakowiecka I. 7 
(dom własny) Telefon 462 
Podejmnje się wyk onywa- 
nia wszelkich robót w za- 
kresten wchodzących, a w 
%, szczególności _ GROBO- 

i  POMNIKGW, 
tak w miejscu jak i na prowincyi. Po- 
leca wielki wybór gotowych pomników 

z piaskowca marmuru i granitu, 


Na własnośćl! 


do rozdania dwoje dzieci tylko bezpetomnybeł 
Dziewczyna ciemnobiond, liczy lat 11, Chło- 
piec b. ładny, ciemno blondyn liczy 8 mie- 
mięcy. Zgłoszenia listowne do Administracyi 
„Głosu Narodu‘ pod lit. J. Ł. 528 2 1 


PIEGI 


usuwa całkowicie w przeciągu 7 dni 


Ambra creme Dra Christo fla 


Najlepszy nieszkodliwy środek do vtrzyma- 
nia czystości i upiększania cery. 
Prawdziwy tylko w oryg. słoikach, których 
opakowanie zaopatrzone jest zarejestrowa- 
nym znakiem ochronnym. Cena K. 1:60 cdf 
powiednie mydło 70 hal. 
Składy we wszystkich aptekach i drogueryach 
GOWNE SKŁADY W KRAKOWIE: 


M. Masłowski apt. H. Bartmański i Sp. apt. 
M. Reder, aptek, ,ul. Karmelicka i. 23. 


Z” paslek! Antoniego Krasińskiego 
—— w lezierzanach 


ad Borszczów "wysyła w 5b-kilowych blasza- 
nkach, wszystko opłatnie, prawdziwy miód 
lipowy w cenie 7 kor. 50 hal, a wyborny 
miód 8 koron Wysyła również micdy pitna 
Wyszczególniens na kilku wystawach, tak 
stołowy, kaszte'ański, królewski i miody pi- 


Ë | tne owocowe jak Borówczak, Maliniak, De- 


reniak, Wiśniak, Winogroniak, Orzyniak, 
it.d w 5-kilowych blaszankach. wszystkie 
opłatnie w cenach od koron 6 40 hal. de 
koron 6 70 hal. Cenniki na żądanie franko. 
am —  |-./.. a 


RAOAANO GA MS 
Porter angielski 


w całych I '/. butelkach 
oryg. wytrawny 
połeca firma 


A. HAWELKA 


c. k. dostawca Dworu 
548 w KRAKOWIE, 51 


AR 


3d 
tag 


: 
2 
i 


xl 


Majętne 
żeniaczki!! 


zapewnia mies „Małżeństwo“. Po 12 h, we 

wszystkich trafikach i biurach gazet lub 32 

hal. markami w Adm. „Małżeństwa Lwów 
Wronowska 8, drzwi 32. 


LI 
Na sprzedaż!! 
a NA 
80.000 sztuk sadzonek leśnych a to 
65000 sosnowych i 15.000 świerko- 
wych. Próbki na żądanie. 
Zarząd lasów hr. Jana Stadnickiezo. 
Wielka wieś p. Wojnicz st. kol. żel. 
Bogumiłowice, * 537 1 


Poślubię 


pięknego, zdrowego mężczyznę, który nie 

prz=kroczył 40 roku życia. Narodowość obo- 

jętna. Jestem niemką rodem z Ameryki 

liczę 22 lat. Łaskawe zgłoszenia proszę nad 

syłać pod „Hymen“ do ekspedycyi ogłoszeń 

Eduard Braun, Wiedeń I. Rotenturmsir, 9. 
498 5 2 


Poszukuje się mieszkania 


letniego złożonogo z 2 pokoi i kuchni — 
przytem ogrodn — Da dłuższy czas — w oko- 
liby górskiej w pobliżu miasteczka i kolei. 
Listy adrescwać posta restante Kraków dla 
dla okaziciela kwitu insenratowego. 82722 


0 —ÓÓÓÓWÓA A 
W nowo przebudowanym domu 3 piętrowym 
przy ulicy Felicyanek l 5 są 

m m 
Do wynajęcia 
mieszkania od frontu i w oficynie składaja- 
ce się z 2 pokoi, przedpokoju, Kuchni, spi- 


żarni it. d. cd 1 maja b. r. — Wiadomość 
tamże od xa 9 do 11 i od 3 do 4. 
5253 


Technik- 
dentysta 


tiegły w operacyach i technicznych 
pracach, ptrzebny na stałą posadę. 
Zgłoszenia przyjmuie Zakład denty- 
styczny M. Kaniasty, Poznań, Plac 
Piotra 3. I p. 539 1 


konom 


4 
37 lat, wdowiec, z niższą szkołą ro- 
Iniczą w Dublanach z 15 letnią pra- 
ktyką poszukuje posady od 1 lipca br 
w Zachodniej Galicyi. 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd dóbr 
53841 Limanowa. 


Drukarnia „Głosu Narodu" (pod zarz. J. R. Dobrzańskiego) w Krakowie ul ów. Temassa L 85. 


